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DRUGI ODCZYT NARSZAŁKA

PIŁSUDSKIEGO 0 ISTOCIE WOJNY

WYGŁOSZONY W SALI TOWARZYSTWA HYGJENICZNE-
GO W WARSZAWIE
 

WARSZAWA, 27 stycznia, (Po- | dowódcy, o tyle na każdym kroczlą). - Wczorajszy odczyt Mar-

 

szałka Piłsudskiego zgromadził | upływemczasu i niepewnośHyznów w gmachu Tow. H
nego przedstawicieli wojska z ge-
neralicją na czele, polit
ki. organizacyj społecznyc

tłumy publiczności, któ-
Tej nie mogły pomieścić obszer-
na sala i galerje. To też od wrót
wejściowych musiały odejść wo-
lec braku miejsca na kali, rzesze
bodaj niemniej liczne
szczęśliwców, którzy zdołali za-
wczasu zdobyć karty wstępu.
O godz. 9 i pół wszedł na mów-

nicę Marszałek, powitany owa-
cyjnie przez zgromadzonych. (.d'v

umilkły długotrwałe ol

Komendant rozpoczął s

odczyt o istocie dowodzenia, bio-

rąc tym razem za temat dowbdz-

  

 

  

 

a - zaczyna Marszałek-

jest zwykłem, matematycznem

równaniem o kilku niewiado-

mych. To jest wielkie zadanie o

nieskończonej ilości nieznanych

czynników; każde więc rozwiąza-

nie łączy się z większym ub

mniejszym ryzykiem i nigdy nie

daje pewności dobrych rezulta-

tów. Dlatego też zarówno w

jak niższy dowódca wydaje ro
kaz po długiej walce z samym

sobą i ślady tych wewnętrznych
zmagań dadzą się zaobserwować

w nieuniknionych nielogiczno-

ściach pomniejszych szczegółów

rozkazu.

Trudności przy określaniu róż»

nicy między niższem a wyższem

dowodzeniemsą ogromne; teore-

tycy wojskowi nie mogą uniknąć

pewnej tautologji. Najbliższe pra-
wdy są te określenia, które czas

biorą za różniczkujące kryterjum.

1 tak prawie zupełnie słuszne jest

powiedzenie, że różnica między

jednostką wyższą a niższą pole-

" ga na zaopatrzeniu w bron, amu-

nieję i żywność na dłuższy prze-

ciąg czasu. Stąd duży oddział zdol

ny jest przez stosunkowo Oługi

okres do działań samodzielnych.

Czas na każdym kroku uwypu-

kla różnicę między większą

mniejszą jednostką wojskową -
mały oddział za podstawę swych

rachunkówbierze godzinya prze-

widywanie ogranicza do kilku

dni. Wielki obliczenie
swe opiera na sk i

a nawet więk rch okresów cza
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wizja wdowodzeniu liczy na p
tygodnie, arnja na tygodnie, a

czelne dowództwo na miesiące.
   

  wódca oblicza i prlomduje na

męknwch przestrzeniach czasu,
niż niższy, wynika konsekwent-
nie druga różnica między wy
szem a niższem dowodzeniem, O-
to komendant małego oddziału,
który bez trudu i z małem ryzy-
kiem pomyłki własnemi zmysła›
mi bada sytuację planu boju, bez
nadmiernego trudu decyduje się
na taką lub inną decyzję, a po
słoczonym boju natychmiast wi-
dzi własnemi oczami rezultat wy-
danego przez siebie rozkazu. Im
wyżej posuwamy się po szcze-
blach hierarchji wojskowej i im
bardziej zwiększają się okresy
czasu, które są podsiauaml tak»

tyki, tem więcej mnożą się trud-

ności. Ginie bezpośredni kontakt

z walczącym żołnierzem, sytuacji
ani wyników zarządzonych post-

nięć nie można zaobserwować

własnemi oczami, wreszcie wzra-

sta z niepomierną szybkością nie-

pewność położenia. Coraz trud-

niej przewidzieć poruszenia wro-

ga i coraz możliwsze jest pokrzy=
kiem opracowa«

nyth planów przez nieoczekiwa-

ny manewr nieprzyjaciela. Mar-

szałek widzi podstawową różnicę

między niższem a Wyzszcm do-
Wodzeniem w tem, Ze niiszy ma
do czynienia z placem walki i
myśli tylko o bewośredmm bo-

ju, a wyższy ma do czynienia z

całym teatrem wojny i musi pa-
miętać o ' całokształcie zmagań

wojenny ch. Błąd pierwszego odbi

ja się na sytuacji małego odcin-

ka armji, omy!
zaważyć na losach wojny. .

0 ile dla wyższego dowódcy nie

istnieje niemal niebezpieczeństwo

   

 

 

 

  

  

no wyciska na taktyce, niższego |

ka drugiego może |

od tłumów|
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sy
tuacji. Talent wodza polega na

neutralizowaniu ujemnych wpły-
wówczasu, ale czas jest zbyt po-

tężnym panem, by zbyt łatwo słu

pione zwycięstwo nad nim nie

groziło w następstwie tem więk-
szą klęską.

Uarxznłek ilustruje wielkie zna
czenie czasu dwoma przykłada-
mi, zaczerpniętemi z dziejów o-
statniej wojny. W początkach ro-
ku 1914 gen. von Kluck, na czele
pierwszej armji stojący, miał po-
wierzone sobie trudne zadanie o-
chrony prawego skrzydła armji
niemieckiej. Żelazną wolą obda-
rzony, von Kluck dla spełnienia
tego zadania posuwa swą armię
z piorunującą szybkością na-
przód, Forsowne marsze cało-
dzienne nie tracą na szybkości,
mimo krwawych bojów, które
trzeba toczyć z okrążającym wro-
giem. I armja rozbija armię bel.
gijskq i angielską, przekracza
arnę i jest już za linią Paryż
uacja pozornie świetna. N

gle oktzuje się, że inne armje nie
mieckie zostały daleko wtyle; ar
mja von Klucka, zbyt wysunięta
naprzód, musi cofnąć się pod ni-

i h. wojsk koa-
udała operacja I ar-

mji niemieckiej nie tyle zawinio-
na była przez gen. von Klucka,
xl:- xpumxlowmc [ululną komu-

nikacją między armjami, co po:

wodowało opóźnienie rozkazów 1

raportów. -,
W innym wypadku zmaganie z

czasem przyniosło świetne zwy-

cięstwo dowódcy. Po bitwie nad

jeziorami mazurskiemi i klęsce

gen. Pritvitz, objęli dowództwo

nad pobitą armią Hindenburg i

Ludendorff i zdołali przez bły

kawiczne posunięcie w ciągu jed-
nego dnia tak poprawić sytuację

że pobili na głowę zwycięzcę Prit-

vitza - gey. Rennenkampfa, a

natychmiast potem

z pomocą armię gen. Samsonowa,

Te przykłady stwierdzają nie

zbicie, że w y dowódca musi

liczyć się z działaniem czasu, z

niepewnością sytuacji i nie tra-

cić z oczu operacji na całym tea-

trze wojny. Największym błędem,

jakiego dopuścić się może dowód

ca, to wydanie rozkazu bez do-
statecznego namysłu, hez wtu-cm

pod uwagę zmian, jakie może

wprowadzić wsytuacji czds imie-

przyjaciel.

To też - zakończył Marszałek

Piłsudski swój piękny odczyt,
przyjęty burzą oklasków - życzę

Polsce i jej armji, by w nich by-
ło jaknajwięcej ludn, nie boją:

cych się myśleć!
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Lloyd George ciąży -

jak upiór nad Polską

Agituje przeciwko Polsce w sporze z Gdańskiem - Podbu-

rza rząd angielski przeciwko Francji

 

STRESEMAN 0 WARUN-

KACH BUDZETOWYCH

BERLIN, 14. lutego. (Telegram
Inkrowy.) -- Zmniejszenie personelu
w ministerstwie spraw zagranicznych
w kraju 1 zagranicą zostało posunię
to tak dnieko, że cieryią na tym in
terosy kraju, oświadczył dzisiej mi
nister spraw zagranicznych _Strese-
ann przed komitetem budżetowym
Niemcy mają tylko cztery konsulaty
w Stanach Zjednoczonych zamiast
dawniejszych czternastu; dziewięć w
Chinach zamfast szesnastu: dwa w
Brazylji zamiast ośmiu. Ogólna Ilość
placówek konsularnych przed wojną
była 34 konsulaty generalne i 99 kon:
sulatów; obecnie istnieje ich tylko
29 i 24.

Anglja ma 13 komulatów w Niem.
czech, Niemcy tylko 2 w Anglft
Stany Zjednoczone utrzymują tu 14
konsulatów.

Personel ministerstwa spraw ra-
granicznych został w kraju zreduko
wany od października 1923 r. z 140
na 666 przedstawicieli, zaś sily po-
mocnicze z1,003 orth na 123.

40 tysięcy dolarów dla far-

merów w Palestynie

JoretSternberg 1 Sattr

  Palestynie pod nazwą "nat
Benfarmln" przybylł do Ameryki. Pa.
ni Pole, fona zmarlego filantropa z
Philadelphii złożyła na ich rece
540.000 na rzecz młodych żydowskich
farmerów w Palestynie

Zaburzenia religijne w pol-

, nocnych Indjach

LONDYN 14 lutego. - Według
wiadomości nadesłanej z Peszwar, w
Północnych Indjach, wybuchły tam
powaźne-- zaburzenia spowodowane
wiadomością z Rabulu że dwaj mu
zulmańscy misjonarze zosta! uke»
mienowan! „w obecności piętnastu
konstabli i superintendenta sekty mu-
zulmańskiej Quadran.

Stan Vermont odrzuca po-

prawkę o ochronie

prawa dzieci
«

MONTEPELHER, 14 lutego - Le
gislatura stanu Vermont uchwaliin
29 głosam! przeciw % rezolucję prac-
widującą odrzucenie poprawki do
konstytucji Stanów Zjednoczonych o
ochronie pracy dzieci. Senat stano
wy prawdopodobnie zatwierdzi uchwa»
1g Tegistatury.

Parlament włoski zbiera się

6-go marca na sesję

LONDYN, 14 lutego. - An-

gielski mxmswr spraw 733mm-

cznych Chamberlain miał dać

stanowcze przyrzeczenie H. A. |

L. Fischerowi byłełnu ministro-

wi oświaty w gabinecie Lloyda

Georgea, (że rząd premiera Bal.

dwind zajmie stanowczo silne

stanowisko przeciw wszelkim

usiłowaniom Francji postawienia

wojsk francuskich w. prowin-

cjach nadreńskich wbrew wa-

Tunkom wersalskiego traktatu

pokojowego i przeciw ewentual-

nemu zamachowi Polski dla za-

jęcia Gdańska, takie oświadcze-

nie złożył dzisiaj H. A. L. Fi-

scher na tajnym posiedzeniu po-

słów liberalnej partji angiel.

 

Flscher udał się do ministra
spraw zagranicznych z polecenia
Lloyda Georgea i byłego pre-
mjera Asquitha przywódców an-
gielskiej partji robotniczej z żą-
daniem, by rząd premjera Bal-
dwina dał stanowcze oświądcze-
nie na żądania przedstawione w
imieniu partji liberalnej.

Wrazie gdyby odpowiedź mi-
nistra spraw zagranicznych by-
ła niezadawalniająca przywódcy
partji liberalnej mieli plan w
sposób gwaltowny zaatakować
rząd premjera Baldwina za je-
go słabość, ale po otrzymaniu za-
dowalającej Ipowiedzi zanies,
chano ataku.

Lloyd George wyraził wielkie
janio z powodu pogło-

sek o rzekomo przygotowują
cym się zamachu Polski na
Gdańsk podobnym do zwycię-
skiego zamachu na Wilno. We-
dług zdania Lloyd George'a
Niemcy stanęliby po stronie
Gdańska a zwycięstwo jakie
Polska by odniosła przez zajęcie
Gdańska zniszczyłoby do reszty
moralny autorytet Ligi Naro-
dów, której powierzono kontro-
lę nad Gdańskiem.

Minister spraw zagranicz-
nych miał zapewnić wysłannika
Lloyda George'a, że rząd premje-
ra Baldwina będzie bronił auto-
rytetu Ligi Narodów wszyst-
kiemi środkami jakie ma do roz-
porzędzenia.
 4

RZYM, 14 lutego.-Parlament
włoski zbiera się 6 marca na na-
słępną sesję wiosenną dla zasta-
nowienia się nad budżetem na
rok 1925, jak: ogłasza przewodni-
czący parlamentu po naradzie z
dyktatorem Mussolinim,

RUCH "CELTYCKE' W IRLANDITZAGA-

DNIENIEM POLITYCZNEM

Język „:hro-xrlandzln tragedją narodu irlandzkiego -
Wybitni Imxwucl nie przewidują możliwości wskrze-

szenia na pół umarłego języka

DUBLIN, 14 lutego. - Mini-
stęrstwo oświaty wolnego pan-

stwa irlandzkiego

specjalny departament do wy-

szuklwamn środków i sposobów

"dla podtrzymania starego języ-

ka irlandzkiego wykładanego

obecnie obowiązkowo we wszy

stkich szkołach ludowych i śre-

dnich jako język narodowy.

Kwestja języka staroiriandz=

kiego stała się z tego powodu

zagadnieniem politycznym i na-

rodowym, kiedy przez jakiś

czas była tylko zagadnieniem

kulturalnym.

powstaniem wolnego

państwa irlandzkiego przywód-

cy narodu irnladzkiego starali

się tylko o utrzymanie resztek

języka narodowego, jako spus-

cizny narodowej podczas gdy z

powstaniem nowego państwa ir-

landzkiego kwestja utrzymania

języka zamieniła się w dążność

wskrzeszenia półmartwego ję-

zyka i przyjęcia go przez cały

fizyczne, które tak wyraźne pięt | naród jako języka narodowego.

Usiłowania te jednak spotykają
 

się z wielkiemi przeciwnościami

pomewaz tylko nieznaczna część
narodu irlandzki w prowin-
cjach Południowo-Zachodniej Ir
landji około 400,000'osób uży-
wa jeszcze w mowle języka ir-
landzkiego a reszta angielski i
tylko tym językiem się posługu-
je. Zapomnienie przez naród ir.
landzki swego własnego języka
narodowego jest największą na-
rodową tragedją wobec ~obec-
nych -nadludzkich -usiłowań
zmazania hańby wynarodowie-
nia któremu uległy masy naro-
du irlandzkiego pod naciskiem
700-letniego jarzma angielskie
go.

W Paryżu toczy się proces przeciw
falszerzom bankrutów francuskich na
sumę przeszło miljon franków. Oskar-
żonych w liczbie 16 osób, tzeka su-
rowa kara.

żywioły republikatiskie w Chile
przygotowują się na przyjęcie płery
denta Alersandri powracającego z do-
browolnego wygnania. Tymczasowy
rząd czuwa pilnie nad utrzymaniom
pokoju zagrożonego przez tajne spt
#kt reakcyjnych klerykalow. >
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Na przyszłej rocznej konterencji
międzynarodowego biura pracy przy
I.dze Narodów, która się rozpocznie
w maju głównym przedmiotem obrad
będzie kwostfa odszkodowania robot
ników za uszkodzenia podczas pracy.

   

Rzymskie pismo "Tribune" .ore:
sza, że pożyczka włoska w sumio
39,970,500 zaciągnięta w Stanach
dnoczonych w 1920 roku, której ter
mln zogłaty przypadał 1-go lutego
1925 r. została zapłacona wraz z na-

procentaml. Zaplacona poty-
eska była ostatnia jaką Włochy by.
ty winne Stanom Zjednoczonym port
wielkiemi poźyczkami wojennemi.

Kobiety we Włoszech podniosły e-
nergiczny protest przeciw swemu upo-
śledzeniu politycznemu i domagają się
od parlamentu przyznania im równo-

i prawa gło-
sowania przynajmniej w wyborach
miejskich,

Pierwsze posiedzenie komisji List,
Narodów dla ułożenia kodeksu mię-
dzynarodowego prawa został zwołany
na 150 kwietntk, W Imieniu Stanów
Zjednoczonych weźmie udział G. W.
Wieckersham, były generalny
rator Stanów Zjednoczonych.

Marin z Cleveland, Ohio,
przekonawszy sig, to liczy 106 lat a
nie 96, jak sobie liczyła, zmarła ze
strachu, że przekroczyła wiekczasu
w swem życiu. . ,
 

 

St. Zj. w celu popuwy swej waluty.
Przekonawszy się że ten sposób nie
przyczynił się wcale do podniesienia
kursu waluty argentyńskiej na rynku

ym, rząd i
sprowadza z powrotem swe złoto w
sumie 5 milionów dolarów wysłane
do New Yorku

Prezydent Coolidge podpisał dzisiaj
projekt do prawa przewidującego wy-
datek $30,180,000 na. wyekwipowanio
a N a
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Pierwsza polska pożyczka

na sprzedaz dla Amery

TWYSTAWIONA DISA) NA SPRZEFRANK FRANCUSKI

SPADE DO 19.35 ZA

JEDNEGODOLARA
Z POWODU WYSYŁKI PIE.

NĘDZY ZA GRANICE
Kapitaliści francuscy usiłują
w ten sposób złamać rząd

Herriota
PARYŻ, 14 lutego. - Kapitalléctfrancuscy nie mogąc zwalczyć dotych›czamowemi środkami rządu premieraMerzfota postanowili użyć wyprobo-wanego sposobu obniżenia wartościfranka przes wysyłkę pieniędzy zagranicę szczególnie do Księstwa Mo-mako i przez zakupywanie na gledzie walut zagranicznych szczególnedolarów. Skutkiem tej manipulacjikurs franka spadł do 19 tr. 35 centy-mów za amerykańskiego dolara.Bank państwa jeszcze nie przystą-pił do akcji przeciwdziałającej akcjikapitalistów, ponieważ ruch przectw.ko frankowl został uplanowany jedynie przez kapitalistów francuskichi z tego powodu nie przedstawia we-dług zdania rządu większego niebezpieczeństwa. Gdyby rząd usiłowałrzucił na giełdę postadane przez wie-ble dolry aby powstrzymać spadekkursu franka kapitaliści francuscyskorzystaliby z tego zakupując waluty zagraniczne bez konkurencji.Prod ma nadzieję, że impreza kapktalistów wpeznie na niczem wobeccoraz większego  zautania narodufrancuskiego do rozumnej gospodarkipolitycznej rządu premiera Herztota,

Niemcy zadowoleni z zawar-
cia traktatu handlowego

ze SŁunmi'Zjedu :

BERLIN, 14 lutego.-Wiado-
mość o zatwierdzeniu amerykań-
sko-niemieckiego traktatu han-
dlowego przez St. Zjedn., wywo-
luta wielki zadowolenie w nie-
mieckich kołach handlowych i po
litycznych, które spodziewają się
wielkich korzyści z ustalenia wa-
runkówfinansowych.

 

" .7x--
Anglja nie otrzymała mono-

polu na eksploatację
nafty w Albani

LONDYN, 14 lutego. - W an-
gielskich kołach przemysłowych
zaprzeczają wiadomości wyszbch
z włoskich kół rządowych, że
przemysłowcy angielscy uzyska-
li monopol na eksploatację pól
nafłowych w Albanji.
Ambnmdor angielski w Rzymle

poinformował rząd premiera Mus

soliniego, że wiadomość o mo-

nopolu na eksploatację albań-

skich pól naftowych w Albanji

przez angielskich przemysłowców
-jest pozbawiona wszelkiej pod-

sławy.
 

kanów 

DAZ W STANACH ZJEDNOCZONYCH

 

7 sumy 50 miljonów dolarów, tylko 35 miljonów

dol. ma być sprzedane w Ameryce, reszta

15 miljonów dol. w innych państwach

NEW YORK, 15 lutego. - Firma finansowaDillon, Read & Co.,

która uzyskała prawo sprzedaży $50,000,000 pożyczki polskiej pod=

pisała w sobotę kontrakt na przeprowadzenie tej. doniosiej tran:

sakcji. Według zastrzeżeń kontraktu z $50,000,000 pożyczki tylko

$35,000,000 ma być sprzedanych w Stanach Zjednoczonych, a re-

szta w innych krajach. Pełnomocny minister Rzeczypospolitej Pol.

skiej do St. Zj. dr. Wi Wróblewski przybył wczoraj z Washingtonu

do New Yorku dla podpisania kontraktu. .

Poseł Wróblewski przy podpisaniu kontraktu oświadczył, że

jest to pierwsza pożyczka polska w Ameryce: wystawiona na sprze«

dat dia Amerykanów.

Odnośnie obecnego ekonomicznego położenia Polski ze wzglę-

du na sprzedaż pożyczki poseł Wróblewski powiedział, co nastę-

puje:

„Polska od początku swego istnienia dokonała nadzwyczaj»

nych czynów wśród narodów europejskich, tak pod względem go-

spodarstwa i rozwoju.

„W 1919 roku granice Rzeczypospolitej zostały ustalone wer-

salskim traktatem pokoju i Polska natychmiast przyłączyła się do

Ligi Narodów. W międzyczasie Polska zrobiła znaczny krok w kie-

runku odbudowy przemysłu. Rozwój ten można przedstawić po=

krótce w następujący sposób:

1) Polska ustaliła swą walutę dając jej podstawę złota w'ilości

65 procent w metalach i banknotach zagranicznych, opiewających

na złoto.

_ 2) Rząd zrównoważył budżet na rok 1924 nadwyike $14 mle

Ijonów dolarów dochodów nad rozchodami.

3) Polska w tym czasie miała większy wywóz, jak przywóż

z wyjątkiem ostatnich miesięcy 1924 roku, kiedy wywóz stanowił

niżej przywozu z powodu zeszłorocznego nieurodzaju,

4) Rząd posiada sioć kolejową długości 14,000 mil, jednaz

naważniejszych w Środkowej Europie, która w 1924 miała znacz<

nie większe dochody jak rozchody.

5) Polska podpisała ze St. Zj. i ze wszystkiemi państwamk

umowy, zobowiązując się w określonym terminie do spłaty swych

długów.

6) Polska posiada 300,000 kilometrów kwadratowej powierz«

chni z 27,000,000 ludności, będąc pod względem liczebności miesz«

kańców piątem z rzędu największem państwem w Europie,

Polska jest z natury krajem rolniczym z największą w Euro»

pie produkcją zboża, a następnie kartofli i buraków cukrowych.

Polska posiada także doskonale rozwinięty przemysł włókni»

sty, a przeważnie rafinerje cukru i nafty. Polska jest

z rzędu państwem pod względem produkcji węgla.

Przemysłowcy amerykańscy, a szczególnie naftowi zaangażo«

wali w Polsce w przemysle naftowym znaczne kapltaly.

 

PREZ. COOLIDGE ZWOLA NOWA KONFERENCJE
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GENEWA, 14 lutego. Pr
jekt podniesiony w komisji Ligi

 

Narodów, aby się wstrzymać! z
planem ngl Narodów, przewidu-
 

Parlament francuski uchwala

wypłatę procentów od pożyczek

Wyznaczył 190,000,000 franków procentów od długów

naleznych Stanom Zjednoczonym

PARYŻ, 14 lutego. - Parle
ment francuski uchwalił nowy
budżet na rok 1925 w sumie 34-
187,000,000 franków, z Aktórych
198,000,000 przypada na pokrycie
zaległych procentów od długów,
należnych St. Zjedn.
Premjer Herriot wczasie obrad

nad budżetem wygłosił energiez-
ne przemówienie, zalecając par-
lamentowi umiarkowanie w wy-
datkach ze względu na niepro-
porcjonalny stosunek sumy bud-
żelu, zawierający 34,187,000,000
franków w stosunku do ilości
banknotów 41,000,000,000 znajdu-
jących się w obiegu.o Rosi

FRANCJA OGRANICZY +
PUSZCZANIE-W OBIEG
NOWYCH BANKNI TóW

PARYŻ, 14lutego.lutego. - Członko-
wie rządu
wiają się nad ograniczeniem pu-
szczania w obieg nowych seryj
banknotów, których obecnie znaj-
duje się w obiegu na sumę 41,-
000,000,000 franków. Rząd prem-
jera Herrickznniepokojony os-
tatnim kium franks,

 

 

zamierza chwycnć się radykal-

nych środków dla powstrzymania

spadku franka przez wstrzymanie

wydawania nowych seryj bank-

notów, mimo gwałtownych nale-

gan przemysłowców, domagają

cych się coraz to nowych emisyj.
 

Dziesięć osób rannych

NEW BRITAIN, 14 lutego. - Drie:
sięć osób odnloslo rany, day. tram:
wad all“ na zwrotnicy przy

Chestnut 1,Stantey St, przejechat uli-

cę i przewrócił się na chodnik. Dre

dziestu pięciu pósaśgrów znajdowało,

się w tramwaja.

 

"międzynarodowej konferencji

 
«woli centralnegozarządu. -

jącym odowe ograni-

czenie zbrojen, ktory początkowo
przewidywał ograniczenie zbro-
jeń, gwarancje bezpieczeństwa A
przymusowy arbitraż, daje pre-
zydentowi Coolidge'owi możność
zwołania do Washingłonu nowej

 

graniczenia zbrojeń, jeżeli pań-
stwa europejskie nie dojdą same
do tego celu przy pomocy podej-
mowanych prób, o których się
obecnie wiele mówi w Europie.

Unje górników węglow-ydi
przywrócone do władzy
SCRANTON, Pa., 14 lutego. -

Generalny zarząd organizacji unjł
górników- węglowych -„United
Mine Workers" przywrócił czar
tery 10 lokalom górniczym, od-
wołane przed dwoma miesiącami
z powodu strajku, ogłoszonego
przez przywódców poszczegól< ,
nych lokalów górniczych wbrew

 

 

Korespondencje własne "Nowego Świata"

WE WTOREK, 17-60 LUTEGO

„LISTY Z FRANCJI" *

pisze LEON KUNTE z Paryża -"

  

WŚRODĘ, 18-60 LUTEGO

„LIGA NARODÓW PO PIĘCIU LATACH"

pisze Po STAąąqUK z GIM?”
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FEBRUARY 16), 1923. 

Kronika

Liga Kobiet w New Yorku

Liga Kobiet w New Yorku
urządza we wtorek, dnia 17-go
lutego, 1925 r., w Domu Naro-
dowym, 19-23 St. Mark's PI.,
odczyt na temat "Kobieta w
Służbie Społecznej", który wy-
głosi dr. Szacki.
Mamy nadzieję, że szan. ro-

dacy, a szczególnie nasze sio-
stry Polki, jak najliczniej na
takowyprzyjdą, gdyż celem na-
szym jest przekonać jak naj-
szerszy ogół polski, o nędzy i
niedoli, jaka panuje w wielu
polskich rodzinach, i o naszym
obowiązku niesienia tymże ulgi
i pomocy. Ten szlachetny obo:
wiązek i pracę samarytanek mo-
#4 jedynie polskie niewiasty
należycie wypełnić. Przybądź»
cie zatem drogle siostry Polki!
i wysłuchajcie wskazówek o
naszych obowiązkach wobec po-
trzeb społecznych, a napewno
znajdziecie sposób i możność, by
z nami wspólnie pracować w
kierunku niesienia pomocyi po-
ciechy, tym najbiedniejszym i
najnieszczęśliwszym z pośród
nas.

Początek odczytu o godzinie
8-ej wieczorem

Z. poważaniem,
ZARZĄD.

 

SAMOPOMOC POLSKA

 

Posiedzenie nadzwyczajne Twa
Samopomoc Polska odbędzie się
w poniedziałek dnia 16 lutego, o
godzinie Sej wiecz., w Polskim Do
mu Narodowym, 19-23 St. Marks
Place, w New Yorku
Z powodu bardzo -ważnych

spraw do załatwienia, obecność
każdegoczłonka jest wymagana.

Czechowski, sekr.

Zawiadomienie

T-wo Dramatyczne i Bratniej
Pomocy -"Gwiazda -Wolności"
urządza bal maskowy, w sobotę,
dnia 21-go lutego b. r., w Domu
Narodowym, 19-23 St. Mark's
Pl. Dla zabawy gości zamówio-
no dwie sale, w których przy-
grywać będą dwie orkiestry
najlepszego polskiego profeso-
ra.
Drogocenne nagrody będą

rozdane za najpiekniejsze i naj-
oryginalniejsze kosuumv dam-

skie i męskie. ,

Początek o godzinie 8.ej wie-

czorem, Cena biletu $1.00.

Całą polonję na tę zabawe za-

prasza, KOMITET.

 

Awantura na 98th Street

© Ogólne zamieszanie połączone

z bijatyką wywiązało się oneg-

daj o godzinie Tej wieczorej w

domu pn. 137 West 98th Street,

kiedy żona stróża Manninga

chciała ukarać jedenastoletnie-

go John'a Sullivan'a za zbytki.

Ojciec John'a policjant ujął się

za synem, a ponieważ miał prze-

ciwko sobie trzy osoby, więc wy»

ciągnął rewolwer i strzelił ra-

niąc Manninga w rękę. Policja

zabrała wszystkich na posteru-

nek. Sprawa pójdzie przed sąd.

Ostrożnie z psami

Henry Miller, dwunastoletni

skaut niezmiernie się ucieszył,

gdy matka zabrała go z przyja-

cielem na wystawę psów do Ma-

dison Square Garden. Chłopiec

z zadowoleniem zblkżał się do

klatek i zawierał przyjaźń ze

wszystkiemi psami. Jeden z

psów z gatunku buldogów

cił się niespodziewanie na chłop:

ca i ugryzł go w twarz. Matka

zawiozła skaleczonego syna do

szpitala gdzie dr.

Rhode nalożył opatrunek.

Raniony na scenie

W drugim akcie sztuki „Hells

Bells" granej w Wallack's The-

atre, przy 42nd Street. zdarzył

się ..niespodziewany wypadek
który omal nie zakończył się tra-
gicznie, Aktor -Garvie stosów
"nie do scenarjusza miał strze-
lić z rewolweru. Przed wyj-
€ciem na scenę Garvie zauważył,
że dostał Inny rewolwer, lecz
gnieprzywiązując wagi do tego
(wystrzelił jak mu wroli wypa- |
dało. Tymczasem rewolwer był
«nabity i kula raniła w ramię Cli-
tona Selfa. Sprowadzono am-
buians 1 odwieziono rannego do
szpitala, -Przyczyna zamiany
rewolweru niewyjaśniona.

T  ceart cAnnoLLa'm wiles
t s tz uwt Sepote 0wi %

Być per.ah
  

OD 1 WRZESNIA 1924 R.
PRZYCHÓD:

Wpisowe od. dzieci szkolnych .....
Kolekty 1 ofiary na szkołę Rady

Listy składkowe od towarzystw
Rady Oświatowej ............

Za bilety wstępu z Choinki

Savings Bank na otworzenie

ROZCHOD:
Administracyjne wydatki szkoly
Książki i przybory szkolne ....
Za używanie klas  szkoln hw

Irving High School ...... ..

Rozchód z Choinki...
Wydatki administracyjne - Rady

i druk. bloczków
Zwrot pożyczki udzielonej

  

mu Rady Oś
Drobne wydatk:

  

Savings Bank
Procent do 10 stycznia 1995 r.

R a z e m

konta czekowego ......

Podjęto z Central Savings Bank
akcji Domu Narodowego

Ogólny stan majątkowy

Pożyczka udzielona ob. S. Rozen
WCentral Savings Bank gotówką

120 akeji Domu Narodowego

R a z e m

Za bloczki kwitków -- datki na szkołę
Podatek od towarzystw należących do Rady 0.

 

wego i na akcje Domu Narodowego.....

Zapłata nauczycielom szkoły Rady Ośw.

przez ob, J. W. Wojtaszka ........ .
Rent za salę posiedzeń w Domu Vnrodowym
Zakupione akeje Domu Narodowego ....
Pożyczka udzielona sekretarzowi protnkułowe—

iatowej ob. S. Rozenowi......

  

Podjęto z Central Savings Bank naomorzeme

Pyostaje gotówki w Central Savings Bank

W Amalgamated Bank gotówka ((hcck amount)

Now r SWIATPONIEDZIALEK, 16 LUTEGO_ (MONDAY,

SPRAWOZDANIE FINANSOWE |

RADYOŚWIATOWE] ZŁ. TOW. W NEW YORKU 
DO 28 STYCZNIA 1925 R.

 

Podjęto z konta oszczędnościowego w Central

 
 

  

  

   

 

7
Oswmtowej 59.42 £

...... 50.- *

64.-

na Chmnkę
58.60

442.-

konta czeko-
781.53. 1,849.55

Rady Ośw 14.75
241.79

Washmgton R

............ 56.-

Oświatow

a . 79.10

dzie Oświatowej

16121 /

18.-

00.- £

40.-

7.50 1,533.-

 

Wa koncie czekowem R. 0. w Amalgamated Bank pozostaje $316.55

ZESTAWIENIE

konta oszczędnościowego Rady Oświatowej

1 września 1924 roku bylo gatowk: w. Central

  

1219.34

1251,63

231.53
nazakupno

500- -731.53

520.10

Rady Oświatowej:

     

1,476.G:)
w SZWBCMOWICZ, sekretarz (”umowy

 

 

ROZRYWKI

 

  

   

   

   

     

  

  

   

 

   

   

   

 
 

     

     

      

 

Buk; 24. 26
28. Rów; 29 Dur 30. Sud] 32, En:

 

; as. Tat;
49. Numer; 51. Auk; 52, Mak

Szofer okradł pasażera

Detektywi aresztowali szofe-

ra (Cavanaugh, na podsta-

wie oskarżenia Richarda Schut:

te, fabrykanta. Schutte jechał

taxi" do przystani na Hudso-

nie, przy Chambers Street. By-

ło to. późną notą i szofer korzy-

stając z ciemnóści "zrabował

swemu pasażerowi kosztowności

wartości $960. Poszukiwania w

lombardach naprowadzity na

ślad Cavanaugh, który odpowie

przed sądem za rabunek.

Między 56 osobami, które wła-

dze imigracyjne odesłały do

Europy na okręcie George Wa-

shington znajdowała się Rosjan

ka hrabina Olga Serek. Przy-

była ona tutaj z Anglji, lecz po-

nieważ nie miała ani krewnych

ani znajomych nie pozwolono jej

lądować. Przeszło 70 osób na

  wyspie oczekuje deportacji, -
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Franciszek Dachecki, lat 29 z
Irvington został najechany przez

auto przy narożniku Springfield

Ave, i Bergen Ave, wczoraj w

nocy. Sprawca wypadku po ude-
rzeniu autem Dacheckiego, poje-

chał sobie dalej. Dachecki jednak

nie doznał ciężkich ran i sam po-

dążył do domu, po doniesieniu

policji o wypadku i podaniu nu-

meru płyty liogncyjne] auta.

»
i

 

 

ZBYSZKO WALCZY Z ZAIKINEM

 

  

Zwolennicy sportu zap
go z niecierpliwością oczekują po

niedziałku, 16-go lutego, kiedy to

o godzinie 8ej wieczorem w zbro-
jowni (Fist Regiment Armory)

prey de} Ave. i Sej ulicy zmic-

rzy się nasza chluba, Władek

Zbyszko z rosyjskim siłaczem z
nad Wołgi, olbrzymem Zaikinem.

Zaikin walczył niedawno z litew-

skim szampionem Komarem

cha sportowa wyraża się o

zymi pna-summ.
ma

 

   

 

nie.. Sam. Zaikin (mmm pyszal-
czo, że Zbyszko należy do pod-

rzędnej kategorji zapaśników, co
mu Władek zapewne wybije z gło
wy, gdy z nim się spotka na ma-
teracu.
(›próu powy j pary msn-

 

Dzisiaj! Wielkie

RENATO GARDINI
e reactie,

JOE STECHERr

|
ł :

|

i
iCeny przeducienaBiiety: wcrototej do w      p $100, - Mlelica reserwowane $200 iTul w blume Jacka CLongacre Building 17% Broadw

 
Zapa Dzisiaj!

* w 71st Regiment Armory, - 34 ulica i4 Avenue,
* W PONIEDZIAŁEK, DNIA 16 LUTEGO

o GODZINIE #18

Władysław ZbyszkoWolski szamplon zmiersy się z
Iwanem Zaikinemrouyjakim Herkulesemw NASTEPNYCH WALKACH DO Ukosczenta wystapivs. -TARRO MIYIKImamplonvs. -JIM LONDOSx1 mamplon

 

 

Joe Stecher, bylyświatowy z greckim szampjonemLondosem, Renato Gardini, ulu-biony* szampjon włoski zmierzysię z kosookim szampjonem ja-pońskim Miyiki. Sam fakt, że za-pasami kieruje znany promoterJack Curley, pozwala spodziewaćsię, że zapasy. poniedziałkowe bę-dą sensacyjną ucztą dla licznejrzeszy sportowców, którzy rozu-mieją się na dobrych zapasach.

  

 
DZISIAJ JÓZEF MARKO; "KRÓL ŻELAZA"

 obiecuje w ciągu godziny i półdać tyle wrażeń, że każdy gu In,-
dzie pami
Nowoczesny .herkules _polski

„król żelaza", Józef Mańko wy-
stąpi poraz pierwszy w New Yor-

 

    

  

  

ku w sali Domu Narodowego,
przy 8 ulicy dnia 16 lutego, t. i.
w ponied k, o godzinie 8:30
punktualnie.

Pon już przedtem  
powali różni „siłacze", imitując
tylko p. Józefa Mańko, ten za-
pewnia, że programem swym nie
tylko zmusi publiczność do przy-
znania mu tytułu Najsilniejszego
złowieka doby dzisiejszej, ale

jest pewien, że pozyska względy
publiczności, nietylko polskiej,
ako Polak, ale każdej narodowo

Scil Przeszło 50,000 Ameryka»
nów na Zachodzie oglądało p.
Mańkę, nie mogąc wydziwić się
przeolbrzymiej sile tego polskie»
go herkulesa,

  

  

 

p

Poniewa wsali Domu Narodo-
wego będzie kilku manażerów te-
atrów newjorskieh, którzy po. uj-
rzeniu programu p. Mańko da-,
dzą mu angagement, przeto mo-
źna być pewnym, że ten zrobi
wszystko, cotylko będzie w jego
mocy, ażeby zaimponować siłą
swą każdemuxwidzowi.

Jest to jedyna sposobność dla

miłośników siły i sportu widzieć

wykon@wującego

e naprawdę musi

gdyż nie chce

y owiek mógł

być tak nadnaturalnie silnym.
Bilety tylko o miejscach rezer-

wowanych są już do nabycia w

cenie $1.10 wraz z podatkiemsta

nowym; inne są 75 i 50.

Należy dodać, że p. J, Mańko

10 proc. ze swego dochodu po-

święca na cele dobroczynne dla

„Włóczęgi" z Nowego Świata.

  

  

 

Bal Karnawałowy
 

Są gusta i guściki, to też nie-

które panie nie były zadowolo-

ne, że sędziowie nie przyznali im

nagrody, ale to już tak zawsze

Jest, że temu to się podoba, a in-

nemu nie. 'To też na balu Kółka

Mandolinistów „Lutnia" dnia 7

lutego, b. r. w salach Domu Na-

rodowego w New Yorku. zapro-

szeni na sędziówpanie: Olinkie-

wicz z Brooklyna; Ertner z Cam-
den, N. J. i Bielicka z New Yor-

ku; zaś panowie: Kowalski i Gon

deckl z New Yorku przyznali na-
grodf za najpiękniejsze suknie

balowe paniom: S. Zabawczuk, A.
Holussis, E. Kosak, S. Krupiń-

skiej, A. Bieleckiej 1 S. Jankow»

skiej, ta ostalnia otrzymała ho-

norową nagrodę (srebrny pubar

z napisem) przez publicum słu-
sowanly

soy 

 

Mandoliniści, jak zawsze, nie
szczędzili trudu i kosztów, aby
bal ten zadowolił każdego z go-
ści, to też dla wszystkich znala-
zła się miła niespodzianka i we-
soła zabawa, więc nic dziwnego,
że się bawiono do rana.

Szczególną uwagę gości zwró-
cił program opracowanyprzez by
łych członków towarzystwa, pa-
nów K. W. i E. B. Były w nim
wiersze i historja Tow. i zarazem
dobrze dobrany program tańców.
Przed rozpoczęciem  kontestu

tańce solowe wykonali panna
Brielke i pan Draus, za co ich
publiczność gorąco oklaskiwała.

Dziś w New Yorku zostanie za:
twierdzony testament zmarłego
miljonera Juljusza Fleischmana,
który przekazał cały swój mają
tek w sumie $60,000,000 synow:
córcą

| tkanie między

RADIO Z PARYŻA

Przybył tu Namysłowski ze swą
słynną kapelą w drodze do Cher-
bourga na okret Aquitania, wita-
ny serdecznie przez Polonię.

Jeszcze o zapasach Zbyszko-
Zaikin,

Ivan Zaikin najświetniejszy
1„Jaki pięściarz pokonał prze-
zło pięć tysięcy przeciwników.
Wponiedziałek w Seventy First
Regiment Armory nastąpi spo-

ładkiem Zbysz-
kiem i Zaikinefn. Trudno uwie-
rzyć, by Zaikin, jak się on prze:
chwala, mógł pokonać znakomi-
tego polskiego pięściarza. Thi-
my osób lubiących -sport
wybierają się do Seventy First
Regiment Armory w poniedzia-
tek.  

 

 

Odezwa do członków T-wa

Śpiewu "Chopin"

SZANOWNI KOLEDZY!

Zapewnie nie wszyscy wiecie,
żeśmy otrzymali zaproszenie od
nowozorganizowanego Towarzy»
stwa Śpiewu Alojzego na bal,
mający się odbyć w sobotę, dnia
14-go lutego, w sali Polskiego
Domu Narodowego, 705 Court"
landt Ave. Szan. koledzy, obo-
wiązkiem naszym jest poprzeć
całą siłą te mlode towarzystwo,
zrodzone tu w Bronx. Przy-
bądźcie wszyscy szan. koledzy,
jeżeli w żyłach płynie krew i
serce polskie bije.

Cześć pieśni!
F. KRAKOWSKI, Sekr.

 

Brooklyn

Skutki nieostrożności

Dziwny widok czekał Ludwika
Hanley, agenta towarzystwa
„Children's Society", który otrzy-
init zawiadomienie ze dzieci mal-
żeństwa Sobak są zaniedbane..
Po przybyciu pod wskazany nu

mer, ujrzał zgliszcza spalonego
domu i pięcioro dzięci stojących

| bezradnie w śniegu. Najstarszy
chłopiec dwunastoletni Jan opo-
wiedział zdarzenie. Oboje rodzi-
ce pracowali, by utrzymać dzieci.
Jan zajmował się gospodarstwem
domowem, Dziś rozpalił zbyt sil-
ny ogień i domek przy placu
Thurston spłonął, Sąsiedzi zabra.
Ii do siebie rodziców, a Hanley
tymczasowo ulokował dzieci w
ochronce,

Zawiadamia się wszystkich
parafjan i sympatyków parafji
polsko-katolickiej w%Greenpoint,
iż będzie obecny u nas" bi-
skup naszej djecezji i długolet
ni działacz na niwie kościo-
ln polsko-katolicko-naredowego
ezcigodny ks, WALENTY GA-
WRYCHOWSKI, zarazem we-.
źmie udział w posiedzeniu pa-
rafjalnym w dniu 18-go lutego,
o godzinie.6-ej wieczór, na któ-
re to posiedzenie zapraszamy
wszystkich parafjan i sympaty-
ków.

KOMITET.

Odezwa do Kół P. S. L. "Wy-
zwolenia" na Wschodzie

OBYWATELE!

Za parę dni przyjeżdża do
Stanów Zjednoczonych Ludowa
Orkiestra Namysłowskiego.
. Jadą do nas. dzieci Wsi Pol-
skiej, ażeby nam tu na wychodź-
twie przypomieć tę piękną swoj-
ską, a sercu miłą melodję, a za-
grają na duszy, boć to nasi - to
dzieci Odrodzonej Polski.

Jadąc do nas wiozą dar z na-
szej drogiej Ojczyzny, a darem
tym będzie serdeczna melodja,
która... przez wielu zapomnia.
na, zaś tu urodzonym nie zna-
na. Wiczą nam z tą muzyką
słowa, że Polska to wielka
rzecz!
Więc -Bracia -Wyzwoleńcy!

wzywamy Was, ażeby godnie
 

POLSKIE OBRAZY
KINOMATOGRAFICZNE

w Brooklynie
;

Public Palace Theatre
665 Graham Avenue

(poki. Driggs Ave)
Poniędz I Wtorek, 16 | 17 lutego
świetny Drutu! Stefana teromakiego

„KARCZMA na ROZDROŻU"

(oN THE CROSSROADR)

w 7 aktach.

oBRAzY: »

„Przegląd Armii Polskiej"
pełna: bumoru Korma]:

* is

„Tajemnica wielkiego min Ts att

a
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ku filmowe: się rwracsć
uwagę ta.

 

iokolica

przyjąć miłych nam gości!
Ażeby w dniu przyjazdu jak i
w dniu koncertu nie brakowało
nikogo z naszej braci. Kola od-
ległe proszone są o ile to możli-
we o wysłanie delegatów na
koncert, dnia 22-go lutego b. r.

Obywatele! Stańcie do aper
lu, ażeby godnie powitać bracl
naszych z za morza.
Za Polskie Stronnictwo Ludo-

we P. S. L. Wyzwolenie na
Wschodzie,

E. KULIK, Prezes,
P. JANIK, Sekretarz.

tories: ¢

Do akcjonarjuszy Domu Narodo-
wego w Greenpoint
 

Niniejszem zawiadamiam, iż
wypłata dywidendy za rok 1924 .
w sumie 10 proe. rozpocznie się
w poniedziałek dnia 16 lutego i
potrwa do dnia 27 lutego włącz»
nie. Akcjonarjusze raczą się zgła=
szać po takową osobiście z akcja«
mi, z wyjątkiem niedziel i wtore
ków od godz. Gej do 10ej wie-
czorami do sali No. 8

Uwaga Maspeth, N. Y.

i okolica
 

Kłub Polsko - Demokratyczny
w Maspeth urządza wielki wiec,
w poniedziałek, dnia 16-go lute-
go, o godzinie 7:80 wieczór, w
Domu Narodowym, przy Clinton
i Willow Aves.
Obywatele! -Klub Polsko-De-

mokratyczny urządzając niniej-
szy wiec, chce dopomóc obywa»
telom w wybieraniu papierów '
amerykańskich, Wiadomym jest
że co raz są większe trudności
w wydostaniu takowych.
Więc wszyscy, którzy mają

zamiar zostać obywatelami ame-
rykańskimi, niech przyjdą na
ten wiec i skorzystają z pomocy
jaką im klub ofiaruje.

ARZADHUBI!

 

 

Telefon: Greenpoint 8715.
DR. LOUIS 8. GRYCZ

102 Kent Street, Brooklyn, N. V.
Pom. Manhattan A" 1 Frankl t
od 1 do 2 po pol. 1od 8 do 8 wiecaóe;

kl;F humustrike od 1 do
Dr, Gres dlem Europa

1 rozpoczał mow awepnmk‘. *

 

 

Teiston, Hugenot 046

8. M. Lewandowski, M. l).

Gopzner
CHA $ wiece.
W aleaNam-cane)“

Tor Fourth Avenue, Brooklyn, N, v.

---

Dr. Franciszek W. Wiński
Dwa Biura w Brooklynie , ,

668 Leonard St, -(18 North 9th są.
Mleko Nasaau At. -.Nisko Berry si,
H

68 i ds1| 8318'tree...
Telsphone, Greenpoint 20, tray
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Telston, Stagg 1312
HENRYK SOKAL, M. p.
383 South Third Street
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(Ciąg dalszy).
Halszka podniosła na niego gigbokie swe

bczy, zasnutę mgłą smutku.
- Wrogiem nie jestem - odparła -

frałam woię pana mego...
- Takeś mu oddana, że nawet na śmierć

gig narażasz?...
- Gotowam umrzeć... - odrzekła Halszka.

\ Jan Kazimierz długi jeszcze moment pleścił
swój widokiem tej niewiasty, która mó-

wiła śmiało, niemal zuchwale, a z której postaci
szedł czar jakiś niewymownego smutku, tajone-
go a. głębokiego cierpienia.

\- Dziwna niewiasta! - szepnął Jan Ka-
zimierz do Butlera. - Puściłbym ją wolno - 216
teraz nle można... Zatrzymać Ich wszystkich, do-
póki stąd nie wyruszym, mogliby teraz bowiem
skutecznie spiski knować. Ona całą winę na sie-
bie bierze, a tak mi się zda, że kłamie, nie wiem.
dlaczego...

I zwracając się do Śluenkkxego
- Tyś chciał do mnie... do polskiego oBo-

71? - spytał, - Chciałeś Radziwiła odstąpić?
- (Tak, mfościwy panie! - potwierdził

Szczenicki.
- Jeno to dziw - muważył król - tes

w czas tak niebezpieczny małżonkę młodą z 80-

bą brał...
- Jam go odstąpić sama nie chciała! - ra-

wołała Maruchna 1 zbliżając się padła do stóp
królewskich. - Wolałam za nim #46 i razem zgl-
nąć.. I gdyby sam szedł, byłby już zginął... wi-
dzieliśmy jak mordowali po drodze: Szwedzi pol-
skich jeńców, a polskie podjazdy przychwytanych
Szwedów. Nam przepuszczano jako bezbronnym
kupcom - obecność nasza ocaliła mego mał
żonka... Racz i ty najjaśniejszykrólu puścić nas

wolno!...

Gdy Maruchna przypadła mu do stóp, król
się nieco cofnął _Błagalny głos tej niewiasty,
niemniej od tamtej pięknej, lecz zalękiej, prze-

niknął go do głębi.

I znowu do Butlera szepnął:

- Człek ów mocno ml się podejrzanym być
zda... Lecz owe niewiasty znowu go ocelą... Co

zacz jest ta druga?
- Powiada się być małżonką Szumowskiego

a jest z Litwy, ma się zwać Łyszczyńska...

_Lyswqńnan—uwoNPw—uwżdwo-

r/aninem moim, dziś zaś rotmistrzem w litew-

skiem wojsku zaciężnem jest Łyszczyński Wi-

told... Należy to sprawdzić...

Wezwano tedy Witolda, który wszedłszy 1

spojrzawszy przed siebie, cofnął się z przeraże-

| niem. i
- Maruchna! - zawołał.

Ona zaś krzyknęła 1 biegła ku niemu z roz-

Witold ją odepchnął:
- Precz! - rzekł -- Rodzic konając wydał

wyrok: Ona umarła!... - powiedział - i ty nie

żyjesz dla mnie...

Maruchna zaś zachwiała się 1 osunęła na

kolana:
- Rodzie umarł! - jęczała - umarł!...
"Król w zdumieniu i inni pytać Witolda po-

częli, który w krótkich głowach opowiedział

rzecz całą.
A Jan Kazimierz sprawę rozstrzygnął:
- Tobie - rzekł do Witolda - jako bra-

tu opiekę zdaję nad siostrą i nad tą drugą nie-
wiastą../ Obmyśl dla nich pomieszczenie bezpie-

czne, zanim stąd wyruszym.
Witold protestować chciał, ale król ręką skl-

nął i rzekł stanowczo:
- Tak chcę! - Co się owego Szczenickiego

tyczy - możesz z nim czynić, coć się podoba...
napastnik jest 1 zdrajca. Obwiesić go 1m, albo
wolno puść... byle nie teraz, iżby spisków. no-
weń w tym ważnym momencie nie knował..

I znużony tą sceną, która go mimowolnie

› wzruszyła, dawał znak ręką, iżby wyszli wszyscy.:

Patrzył wszakże jeszcze na Halszkę i wychodzą-

cą wstrzymał:
- Imię twoje? - spytał.

Ona wzrok zdziwiony podniosła:

- Halszka... - odrzekła.

Po twarzy króla przemknął błysk. Stanęła

mu w pamięci owa inna Halszka, Kazanowska,

którą zniewoli, by Radziejowskiego poślubiła, u
której miłość występna przyczyniła się nie mało
do Redziejowskiego zdrady 1 obecnych nie-
szczęść... +

- Halszka...
ne imię! - Ale w tobie dzielny jęst duch -- do-
"dal.głośno - dzielny, jak w tamtej...

. Położył dłoń na jej głowie i „spytał łagodnie
' - Po co ty mnie zdradzasz?...
Ona zaś, ujęta wielką dobrocią i jakby żało-

ang skargą. która z tych słów płynęła, pochyliła
się i całując rękę królewską, odrzekła cicho
- Nie zdradzę...
Butler śmiał się w mtylumerze i rzek! pol-

głosem do Paca:
-Gdyby nie niebezpieczeństwo i bliżka wy-

prawa, to pan nasz gotówby był z tą śliczną
dziewką się zabawić

- Niepoprawnyjest... mruknął Pac.

Maruchna zaś wychodząc, błagała bwa, it-
by im wolność dal.

Ale Witold był niewzruszony. „
% __ Obcą mi jesteś - mówił -1 chętie bym

  

- szepnqlv— Halszka, fatal-

 

cię na stracenie puścił, bo gdziębyś teraz szła?

Ale nie mogę. Król kazał bezpieczne dać wam

schronienie, więc tak uczynić muszę...

Szczenicki, który szedł, milcząc ponuro, bar-

dzo zgnębiony, ozwał się nagle:

- A na mnię, jaką pomstę weźriesz?

Witold z nienawiścią nań spojrzał

- Obwiesić bym cię kazał - ale teraz tak!

czas, że wszelkie żale własne 1 gniewy, Panu

życie daruję...

A na to Maruchna ręce jego przemocą por-

wawszy, ze łzami całować poczęła.

Witold zaś czuł, że mu wielka żałość roz-

plera piersi i głosem stłumionym

- Już za to zmarnowane dziecko wart je-

steś śmierci. Ale niech cię jej miłość ocali... Je-

żeli zginiesz, to w obronie króla, którego zdra-

dzić chelated... jeżeli kule szwedzkie cię oszczę›

dzą, to ci przebaczę... Mówiłeś, żeś chciał do pol-

sklego obozu... Pójdziesz tedy ze mną, mości

Szczenicki, pójdziesz jako prosty żołnierz, a gdy-

byś urgknąć chciał, to cię własną ręką ubiję... Tak

przysięgam...

Szczenicki rzucał z podełba roziskrzone gnie

wem spojrzenia, lecz czując się niemocnym, mil-

czał A tegoż dniajeszcze stało się tak, jako

Witold postanowił.

Maruchna z Halszką pomieszczenie znala-

zły w zacnym domu mieszczańskim Wilczków,

wśród których Witold przyjaciół sobie zjednał.

Oddał więcsiostrę i Halszkę pod opiekę panu

Wilezka Stanisława, ławnika lwowskiego, który

dwór trzymał znaczny, zostający pod zarządem

małżonki jego, dzielnej a energicznej niewiasty.

Mógł być pewnym, Witold, że tam one bezpieczeń

stwo znajdą, i że im ani umknąć, anszaleństwa

żadnego uczynić nie dozwolą; w każdym zaś ra-

zie obronę mieć będą i pomoc.

Zaopatrzywszy tedy Maruchnę w pieniądze

- tak rzekł do niej na pożegnanie:

- Słyszałaś com Szczenickiemu powie-

dział: Jeżeli z rozprawy tej wynijdzie cało a wier-

nym się okaże - przebaczę. Możecie wówczas

choćby do Markowszczyzny wracać...

- Nigdy tam nie wrócę! - zawolała Ma-

ruchna z rozpaczą.

- Uczynisz fak zechcesz 1 gdzie zechcesz

pójdziesz... A teraz w spokoju tu .oble ostaficie«.

Halszka zaś nie mówiła nic, Słedziała na ła-

whe w izbie na mieszkanie im brzezmwzoue]. bez

ruchu, z oczyma sztywnie utkwionemi przed sie-

bie, z wyciągniętemi na kolanach rękoma, które

chwilami zaciskały się kurczowo.

Patrząc na nig Witold, nie mógł dziwować

ę nagłym afektom brata Kazimierza, bo Hal-

/szkl uroda, pomimo zgnępienia 1 rozpaczy, jaś-

niała blaskiem niezwykłym. Ale to widział, że

atekta te dadne racji nie miały, gdyż Halszka, pa-

miętała wprawdzie ów straszny moment wśród

pożogi wileńskiej pamiętała głos, który w jej i

rodzica obronie stawał, lecz o człowieku tym

żadnego nie zachowała wspomnienia.

Gdy jej Witold powiedział, jako to był brat

jego i brat Maruchny rodzony, wiadomość ta zda-

wała się ją budzić z martwoty. Podniosła na nie-

go zdumione oczy:

- Brat wasz? - rzekła. - A gdzież on jest?

- Szuka was poświecie - odparł Witold --

oszalał przez wa...

Piękne usta Halszki skrzywiłysię dziwnym

uśmiechem.

:- Och! - zawołała. - Gdybym ja oszaleć

mogła!

Gdy zaś Witold odchodził, ozwała się nagle:

~- Jeśli brata spotkacie, to go pozdrówcie

odemnie i powiedźcie: niech zapomni!

„A Maruchna, która z wielkiego żalu wry›

chle przychodziła do swobodniejszych myśli, nie-

bawem po odejściu Witolda, przez łzy uśmiechać

się już poczęła i garnąć pieszczotliwie do Hal-

szkl. Objęła ją ramionami i tuląc twarz swą do

jej twarzy, mówiła: ;

- Odpędź smutek?... Mnie serce pęka za |.

moim Stachem, a przecie myślę, że on cały i zdro-

wy wróci i będziemy szczęśliwi... ja z nim, a ty

z Kazimierzem.

Halszka wzdrygnęła się od stóp do głowy

i z lekka odtrgcila Maruchng.

- Szczęście? - powtórzyła, patrząc sztywe

nie przed siebie - gdzie ono?...

- Szczęście jest w kochaniu - odparła Ma-

ruchna, potrząsając jasnowłosą główką.

A na to nagle Halszka wybuchnęła głośnym

(kiczem, który jej pierś łkaniem rozrywał. "
- 0, gdybyś ty wiedziała! gdybyś wmdzlą-

Ia!'- szepnęła, kryjąc twarz w dłonie.

Witold szedł tymczasem na ratusz, poale któ-
rego i na ulicach przyległych gromadziła się
milicja miejska, dążąc szeregami za' miasto, na
plac wielki, kędy miało się dziś odbywać „okazo-
wanie" czyli musztra ~w obócności króla, '

Witold z zadowoleniem przypatrywał się do-
brze wyćwiczonym i uzbrojonym pięknie szere-
gom, poczem poszedi- dowiedzieć się, żali jego
rozkazy co do Szczenickiegó spełniono.
© Szczenicki osadzony był w wieży/pod silną
strażą a dopiero wówczds zwolniony być miał

I do szeregów jako żołnierz zaliczony, gdy woj-

sko wyruszać będzie na pole bitwy,

a

 

  " (Ciąg dalszy nastąpi).

Bogu na przebłaganie ohxruwyé trzeba. Tedy cl *

 

 

 

Jedna z trzech kobiet, które wezmą udziałw wyprawie do polaznego" tajemniczego jeziora Sur-
gusu, Miss Lilian Siegel pokuje rzeczy do podróży

POSEŁ POLSKI NA KREMLU

Moskwa, 24 stycznia, (Pocz-
tą). - Dnia 23 stycznia, o go-)
dzinie 14-ej, poseł Kętrzyński,
złożył swe listy uwierzytelnia»
jące prezydentowi CIKA Z. S.
R. R., p. Kalininowi. Uroczy-
stość odbyła się na Kremlu we
dług przepisanego ceremonjału.

Poseł Kętrzyński wygłosił na
stępujące przemówieni:

„Panie Prezydencie, powoła-
ny przez pana Prezydenta Rze-
czypospolitej Polskiej na odpo-
wiedzialne, a tak zaszczytne dla
mnie stanowisko reprezentanta
Polski przy Związku Socjalisty
cznych Republik Rad, pragnę
przedewszystkiem dać wyraz na
dziei, że wytrwale dążenia mo-
jego rządu, zmienyjące do u-
trwalenia podstaw pokoju na
wschodzie Europy i rozwoju do-
brych sąsiedzkich stosunków
Polski 1,7. S, R. R., zawsze znaj
dą wysokie zrozumienie i popar
cie Pana, Panie Prezydencie, za-
równo jak i rządazwiązkowego.
Nieustające ›rzetelne wysiłki o-
bu naszych państw, zmierzają-
ce do odbudowy ich gospodar
czego życia, stanowią najlepszą
rękojmię urzeczywistnienia tych
dążeń, Geograficzne położenie i
wspólna granica obu naszych
krajów stwarzają szereg wspól
nych interesów, których rozwój
oparty na trwałej | niewzruszo-
nej podstawie zawartych trak t
tatów, przyczyni się niewątpli-
wie do umocnienia dobrego, są-
siedzkiego współżycia Polski z
Z. S. ROR. Wierzę, że rozwój
tych stosunkówprzyczyni się ró
wnież w dużym stopniu do wza-
jemnego zbliżenia się i stwo-
rzenia atmosfery wzajemnego
zaufania, bez której pozytywną
i owocną współpracą narodów
dla własnego ich dobra, i dla po
żytku i postępu ludzkości całej
wydaje mi się niemożliwa. Tą
ideją ożywione rządy spełnią nie
wątpliwie swe wysokie zadanie
nietylko względem narodu, któ-
ry reprezentują, ale i względem
    

17-etmia Alsa Thompson zadziwi-
In policję. w Los Angeles opowin-
daniem o otrocin- swych dwuch
sióstr dwa tata temu i o próbie :
otruclu rogajny złożonej, z Bamiv
s 4

 

wszystkich ludów świata, które
po wielkich wypadkach ostat-
nich czasów, pragną gorąco o-
statecznego ułożenia się normal
nych stosunków politycznych i
gospodarczych, dla których
kształtowanie się stosunków po:
między Polską a Z. S. R. R. po-
siada niepoślednie znaczenie.

Pozwolę sobie zapewnić Pa-
na, Panie Prezydencie, że ze
dwej strony dołożyć pragnę w
miarę sił i możności wszelkich
starań i wysiłków w pracy nad
osiągnięciem tych wzniosłych
celów. Pragnę wstąpić na drogę
prowadzącą do realizacji tego
wielkiego dzieła, zaopatrzony w
wolę w ten kredyt moralny, któ
ry, według głębokiego mojego
zaufanie w moją dobrą wiarę i
przekonania, stanowi ~najcen-
niejszy dorobek kultury w dzie-
dzinie stosunków pomiędzy ludź
mi, a którego pozwolę sobie-wie
rzyć, Pan, Panie Prezydencie,
zarówno jak cały.rząd Zs S. R.

czyt niniejszem złożyć Panu, Pa
nie Prezydencie listy, któremi
Pan Prezydent Rzeczypospolitej
Polskiej zechciał akredytowaé
mnie przy rządzie Z. S. R, R.,
jako postą nadzwyczajnego i mi
nistra pełnomocnego".

Prezydent Kalinin
dział w następujący sposób:

„Panie Pośle, przyjmując od
Pana pismo Prezydenta Rzeczy»
pospolitej Polskiej, śkredytują-
ce Pana w charakterze posła
nadzwyczajnego 1 ministra pel-
nomocnego przy centralnym ką'
mitecie wykonawczym Z. S. R.
R., chcę Pana zapewnić,
Pośle, że dążenia rządu polskie»

brych

R. mi nie poskąpi. Mam zasz |

odpowie- ,

Panie,

go, zmlerzapce do MWOJII do- /

stogci uczestniczyli.nastgpujacy
członkowie Cika: pp. Enukidze,
sekretarz prezydjum Cika, p.
Ter'Gabrielan, p. Orachelaszwi-
li, prezes rady komisarzy ludo-
wych zakaukaskiej federacji o-
raz komisarz ludowy do spraw
zagranicznych Cziczerin, Prócz
tych obecni byli z sekretarjatu
do spraw zagranicznych: czło-
nek kolegjum sekretarjatu p.
Kott, szef protokułu sekretarja-
tu p. Florinskij, dyr. departa-
mentu prawno - ekonomicznego
p. Sabanin, naczelnik -wydziału
polsko - bałtyckiego p. Szteln,
oraz refereci spraw polskich
wp. Orlow i Borkusiewlez. -Po-
stowi Kętrzyńskiemu -towarzy-
szyli członkowie poselstwa pol:
skiego.

RÓŻNE

ZANIEPOKOJENL

 

Pod tym tytułemczytamy w
paryskim, „Eclair" następującą
notatkę: z
„ zwlepokojenx, to podwia-

dni urzędnicy /przedstawiciela
sowieckiego, który objął w po-

 

STRONICA 3,

| siadanie ambasadę przy alicy

Grenelle. Na myśl, że może ist-
nieć w tym domu tajny lokal,
którego jeszcze nie wykryli i w
którym _mogliby się ukrywać
ludzie uzbrojeni, bledną oblicza
tych czerwonych, Więc z rewol«
werem w ręku, co wieczór, to-
warzysze sekretarze przebiega-
ją pokoje, badając ściany. Nie-
kiedy odzywają się głuche szme
ry, a (Wtenczas wszyscy stają ć
na czatach, czekają pięć. dztea
sięć minut. Fałszywy alarm: 1'
tak mija noc za nocą, Ponieważ
jednak życie podobne trwać
nie może, przeto
le sowietów zamierzają  utwo-
rzyć gwardję uzbrojoną, a zle-
żoną ze stu ludzi i rozstawić ją
we wszystkich pokojach, w każ
dym korytarzu. Przyznać trze-
ba, że ci narwańcy nie grzeszą
nadmierną odwagę".

„MIANOWANIA URZĘDOWĘ'

W Nowym Sadzie w Banacie
zaczęło wychod&ć pisemko p. t.
,,Wiera | Wiernost organ urzę-

dowy.cara" romskiego Cyry-

la I. Wn-rze 1-szym tego pisem-

ka ogłoszono szereg :nominacji '

urzędników. Pełnomocnikiem na

-} Banat zbstał mianowany koniu-

szy hr. Grebla, przedstawicielem

na Macedonię generał Papegut,

dyrektorem departamentu do-

broczynności Wietczynin, pełno-

mocnikiem na Serajewo - Wi-

ranowskij, na Banialukę - Ket

ritz i t. d. W temże piśmie ogło-

szono „rozkaz najwyższy" za-

brantający wszelkich napaści: w

druku na członków rodziny Ro-

manowów, Dziennik jest rozsy-

łany wybitniejszym emigrantom

rozelanym po Europie,

SŁUŻBA POLICYJNA INFOR

MACYJNA W BERLINIE. >

Dyrekcja policji w Berlinie

znalazła sposób na uwolnienie

policjantów posterunkowych od

rozpraszania uwagi od porząd-

ku w ruchu kołowym, W ruchli-

wszych punktach miasta z no:

wym rokiem ustanowiono. po-

licjantów~z białemi opaskami

na rękawach, przeznaczonych,

do informowania publiczności

zapytujacej o ulice, numery do-

mów, gmachy publiczne i t. p.

Policjant bez opaski pilnuje wy

sprawach mfoxmacymych nie
odpowiada. 
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.> sino. M. Doscher

$1. - Otwiera Konto - $1.
Ostatnia stope procentowu wynosiła

CZTERY I POL (4%%) PROCENT
procent i procent od procentu dopiaywane sa kwartainie

pieniędzy do wszystkich krajów po niskich ratach.
Wkładki do banku przez pocztę
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--; Kapital przeszło $70,000,000 --
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pomiędzy. dwoma sąsiadującemi

państwami, znajdą u rządu
mykowego należyte zrozumie
nie i całkowite poparcie. Wza-
jemne , ›dążenia obu -naszych
państw do odbudowy ich dobro
bytu gospodarczego, czego zł.
sadniczą. podstawą jest , bez-
względne utrzymanie pokoju, nie
wątpliwie -dopomogą do umoc-
nienia sysiedzkiego wspólnemu

Z,, 8. R. Ki Rzeczy li

 

NLemma! oszczępNości

 

- „Wasze zdeponowane w Banku Oszczędnościowym w
Stapie Nav "Yorki są zabezpieczono PRAWEM BANKOWYM

GDY WKLADACIE PIENIADZE, rwrééclo uwage czy w nazwie ban»
ku mieści: się słowo „Oszczędnościowy", gdyt tylko Bank! Oszczeduot.
clową_mogy prawnie nazwę to używać.

CITIZENS SAVINGS BANK
[Ree BOWERY 1-CANAL STREETS

Zatotony 1810.
Tankotwarty -- 9 ramo do 3 po południu -w ranow Punlndxlnu wieczorem -

w BANKU oszczgowościowyw"

Now York.

do 1 po południu

  
Polskiej.

przeszkody, które w przeszłości
utrudniały osiągnięcie tego wy-
sokiego celu, będą w bliskim cza
sie ostatecznie usunięte i prze-
dawnione i że stosunki gospo-
darcze między obu „państwami
będą się rozwijały w ramach lo-
jalnie i.ku obustronnej korzy-
Sci. rorstreyganych -zagadnień
naszych ogólnych wzajęmnych
swsunków

„Rad. jestem, Pamé Pośle,
szczerym Pana,
oparcia swej przyszłej "działal-
noścl, akierowanej ku
niu wzajemnych stosunków mlę
dzy dwoma sgsiadującemi pań»
stwami, na podstawadf sasied-
knego współżycia 1 "stworzenia

ztmpstery wzajemnego

„nia. Mogę zapewnić Pana, Panie

Pośle, żę w swej -działalności,

› skierowanej do-osiągnięcia. tak

wysokich celów, może Pan zaw.

sze liczyć na moje' całkowite

zaufanie, jak również i na zau

fanie całego rządu Z. S. R. R."
k 6 6

Po wręczeniu listów uwierzy»

telniających, prezydent Kalinin

udzieli posłowi Ketrzyńskiemu

prywatnej audjencji. Na uroczy 

 

Mam niezłomną nadzieję,. że,

zaufa: |-

 

 
  

SAVINGS

"BANK

81.300 Depozytarjuszy

Pożyczki Udzielonena Książeczki

  

DOLLAR-

LT WLR DCA V E N U Eu spieniężdne są we wszyst.

Nie bądźcie bojaźliwi w zaczęcia kon.
ta oszczędnościowago. Na to potrzeba
jest tylko parę minut Waszego czasu

i jednego dolara

Wypłacano Depozytarjuszom

od czasu założenia przeszło

dwanaście miljonów dolarów

Wydajemy noty pieniężne, któ-

kich cxęśalach świata

   Bankowa Tob PierwszeWipcteki,|
  
 
 

UnitedStates

% % Procent
< f wedlug

   

MADISON AVENUE, róg 68 ulicy

2 ag"
BOCZNIE

Bank ten jest prowadzony wyjątkowo dla dobra swych dewzyunukzw
którym procóit był płacony bez przerwy od rokjego założenia, 1880.
CZY OSZCZĘDZACIE systematycznie? $10. zdeponowanych każdego
miesiącu, wraz z rocznym procentem w wysokości 40%, obliczanym kar-
talnie, w dziesięciu lntach będzie wynosiło maya/5
Pieniądze, którę wydajecie nie Wam nie pomogą w raziepotrzeby, lecz
mału suma jest wielką pomocą „w kłopocie
„Okrostcie Waszą metę i, oszczędzajeię glewną samę każdogo, miesiąc
Wasze osiczędności są num menu—nu w; burden Om
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- TRZY PROCESY SĄDOWE

| Prawie Jednocześme odbyły się w Pol-

sce trzy ciekaw@i charakterystyczne pro-

cesy sądowe.
O jednym pisze „Robotnik" warszaw-

ski, następujące sprawozdanie:
„Ostatnim echem sprawy Bagińskiego

1 “mzorklewwza był zakończony przed 3
; dnfam! proces przeciw mjr. Zielińskiemu w
Wojskowym Szdzie Okręgówyni (wGrudzią-

dzi.
Geneza sprawy była taka: nazajutrz po

zakończeniu procesu Bagińskiego prokura-
tor, oskarżający w tej sprawie, pułk. Jan=

czewski, spotkawszy mjr. Zielińskiego, któ-

" ry bronił z urzędu jednego z oskarżonych,
podał mu rękę. Major Zieliński odmówił
przyjęcia podanej ręki. Wówczas pulk, Jan-
czewski wniósł zażalenie przeciw mjr. Zie-
lińskiemu o niesubordynację. Wszczęto do-
chodzenie i w rezultacie wytoczono mjr. Zle-

| lińskiemu proces.

Sprawę do rozpatrzenia przesłano Woje

skowemu Sądowi w Grudziądzu, gdyż zain-

teresowany w procesle pułk. Janczewski jest

' szefem warszawskiej wojskowej prokura-

. tury.

# Na rozprawie oskartony mjr. Zieliński

ofiarował dowód prawdy ze świadków 1 do-

kumentów, że nie mógł podać ręki pułk.

Janczewskiemu, którego postępowanie było

niezgodne, z zasadam! honoru oficerskiego.

Pułk. Janczewski knuł poza plecami swych

kolegów; w szczególności w stosunku do

majora Zielńskiego postąpił wysoce nielo-

jalnio; w czasie procesu Bagińskiego pułk.

Janczewski gratulował publicznie na sal!

" mjr. Zielińskiemu świetnej mowy obrończej

, - a wkrótce potem po naradzeniu się z re-

, daktorem „Gazety Porannej" Junoszą-G20-

* wskim wniósł przeciw majorowi,

zarzucając mu antyoficerskie 1 antyobywa

f telsde zwroty w preemdwientu.

Ponadto mjr. Zieliński zaproponował

dowód prawdy na to, że w procesie Bagiń-

sklego pułk. Janczewski niezgodnie z akta-

, mi 1 pod wpływem pozasądowych czynni-

ków usiłował wzbudzić podejrzenie, że mar-

"hana'szalek Pibuqki 1 legioniści byli wmieszani

w zamachy bombowe.

Sąd nie dopuści w obu sprawach do-

wodu prawdy, ale mimo to-majora Zieltś-

sklego uniewinnił.

Wyrok ten młażdży moralnie pułkow-

' =* nika Janczewskiego".

0 drugim, niemniej interesującym
-_procesie pisze warszawski „Kurjer Polski":
5 „Redaktor „Głosu Prawdy" p. We Stp-

czyfski oskarżony został z art. 154 cz. 2
K. K. za artykuł. umieszczony w Nr. 88 „Gło-

_ su" p. t. „Precz z endekami i ich wspólnika»
mf", Artykuł ten rozpoczyna! się od całko-
witego przedruku odezwy wyborczej stron
nictwa „Plasta", która nosiła tytuł... arty-/
kułu red. Stplezyńskiego.

to tee k w odezwie stronnictwa posła Witosa

czytamy: >
„Oni ( je-sig przed tad.

nem klamstworh, ouczerstwem a nawet
zbrodnią". ;

„Robota umiec]!opmu rmna. fałszu
I obłudzie, ma na'€elu rozbicie i ujarzmienie
chłopa".

„Posługuje się endeeja. jak prany zbój,
oszczerstwem a nawet pałką i rewolwerem".

„Ten bandytyzm polityczny powinien
lody. i (raz na zawsze wymieciony

 

 

woul

  

ezwa kończy się zwrotem:
„Precz z endekami i ich wspólnikami".
Yo przytoczeniu całej odezwy in. ex-

tenso red. Stplecylinkl plaze:

„Czy więc p. Kiernik ma działaj tytuł

do prusladowanln prasy, która. przyłącza

się wraz z nim do tego okrzyku i stwierdza,

że rząd obecny jest rządem tych, którzy w po

lityce posługują się „zbrodnią, kłamstwem"

1 oszoserstwem" 1 woła: „ten rak, gryzgey

społeczeństwo powinien być gruntownie wy-
cięty"

Sęd okręgowy uznał redaktora Stpi-
czyń-kinga za winnego występku z art. 154
ca. 2 i skazał go na miesięc więzienia,

Skazanyapeluje",   

Nazwisko redaktora „Głosu Prawdy"

Stpiczyńskiego niedawno obiegło prasę w
związku z pojedynkiem jego na szable z

gen. Szeptyckim, w którym obaj przeciw-

nicy odnieśli ciężkie rany,

Trzeci proces, jest to skazanie kores-
pondenta „Nowego Świata", Tadeusza

Wieniawy Długoszowskiego w sądzie łódz»

kim na 4 miesiące więzienia, za artykuł,

łlióryłykująmy polskich kardynałów i bisku;
w.

Ten ostatni proces jest najbardziej zna

miennym dla stosunków, panujących w
Nowej Polsce. "W żadnej dotychczas roz

"| prawie od chwili, gdy powstały sądy w nie-
podległej Rzeczypospolitej, nie wydano tak

sxyowego wyroku za artykut dziennikar-

ski.

Wieniawa Długoszowski ma zaszczyt,

że osiągnął rekord na tem polu, a to dzię-
ki temu, że nie szkalował głowy państwa,

nie obrzucał błotem najwyższych władz
państwowych polskich, ale dotknął niety-

kalności kleru rzymsko-katolickjego w

Polsce.

Nowaczyńskim, Strońskim, Wasilew-
skinr i całej gromadzie endeckó-faszystow-

skiej, która potokami wyzwisk obrzucała

Naczelnika Państwa, tym plugawcom, któ-
rzy do wojny domowej podżegali i głoryfi-

kowali mordercę prezydenta, prokuratura

polska nic nie zrobiła. Lecz, gdy dzienni-

karz lewicowy ośmielił się naruszyć ma-
jestat kleru, wymierzono mu najwyższ

karę, jakby dla ostentacji, że w Polsce wol.

no znieważać władze państwowe i pochwa-

lać zbrodnię, ale nie wolno krytykować kar

dynała i biskupa.

* _Wiadomość o wyroku na

skiego wywołała silne wrażenie wśród czy:
telników „Nowego Świata". Kilku wybit-

nych dzmłaczy lewicowych zgłosiło się do

naszej redakcji z propozycją złożenia dat-
ków na koszta procesu, o ile podejmiemy

w tym kierunku kampanję
Kampanii takiej nie podejmiemy Na-

tomiast, dziękując tym obywatelom w imie
niu naszego wspołpracowmka za ich do-
bre i szczere chęci, zaznaczamy, że wyra-
zy sympalji, a ewentualnie i pieniądze mo-
gą wysyłać wprost na ręce ob. Długoszow:
skiego, do Warszawy.

Newatphwm będzie mu bardzo przy-
jemnie, jeżeli dowie się, że może liczyć na

moralne, a nawet materjalne poparcie
wśród czytelników jego korespondencji na
wychodźtwie. wh.

CO-TO ZA DOWCIP?

Nowojorska „Evening Post" padare depeszę

z Warszawy, która brzmi:

Warszawa, 12 lutego, - Wnłosek, do-

ma"? się zakazu n_ousuln przez koblety
suklef bez rękawów i wystawiania takich
ublorów w oknach sklepowych, został przed-

łożony w Sejmie.
Rablni warszawscy niedawno zabronili

kobietom noślć wycięte kolnierze i krótkie
rękawy, nie zezwalając na wstęp kobiet,
które nie stosują się do rozporządzenia, do

Że duchowni różnych wyznań zajmują się
strojem! koblecemi, Jest to zrozumiałe. Jest to

ich ,,job".
Ale go u licha za interes ma w tym Sejm,

któremu jakiś zidjociały klerykał każe uchwalać
prawo regulujące jaką kobieta może nosić suknię,
któraby nie gornym świątobliwych hipokrytów
1 bigotów!

Wniosek niezawodnie będzie odrzucony.

Sam jednak fakt, że znalazł się taki dowcipnió,

który_go do laski marszałkowskiej przedłożył,

stawia zagranicą w niebardzo pięknem świetle

Sejm Rzeczypospolitej.

* » »

Z KARNAWAŁU

Z Nędzą się zeszła Dobroczynna Blaga:
Ta. wystrojona - a tamta pół-naga.
- „Daj coś dla biednych! masz tyle pieniędzy”

A pani Blaga tak odparta Nędzy:

- „Idźprecz! nic nie dam, brudny obszarpańcze!

Już dosyć robię, że dla biednych tańczę!"

Kruk.

 

s sile

Protokut genewski w sprawie gwarancji i

rozbrojenia, jest skazanyjak już pisaliśmy przed

paru miesiącami na zagładę.

Stanowisko Angli, które po ustąpieniu rzą

du MacDonalda, zmieniło się przeciw protokuło-

wi, całą sprawę ublja. -,

Polityka konserwatystów brytyjskich zacho-

wuje się zbyt niechętnie wobec Ligi Narodów,

ażeby można mieć odnośnie do niej Jakiekolwiek

złudzenia. ;

e # &

Pisma krajowe podają, że podczas pobytu

państwa Paderewskich w Watykanie, mistrz otrzy

mał od papieża medal, a pani Paderewska - ró-

żaniec.

Jak tłumaczy odznaczenie pan! Heleny jedno

z pism krajowych, papież ofiarował różaniec am-

bitnej + ntespokójnej małżonce mistrza - na
uspokojenie.

bowiem nerwydna?; mummy.
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Dr. Wiadystaw Konluszewskit

 

NA POSTERUNKU

Daremny wysiłek skoku wstecz

 

  

Im bardziej jednoczy się ame-
rykański naród, tem bardziej
zacierają się dawne tradycje
„federacyjne", a autonomj¢
standw wywleka sig na powlerz-
chnig współczesnego życia, tyl-
ko w razie grożącego kapitaliz-
mowi niebezpieczeństwa, ot np.
w walce z dodatkiem konstytu-
cyjnym o wzbronieniu pracy nie
letnich. Rezultat z tegó jest ta-
ki, że choć rząd federalny zy
skuje na powadze, rządy stano-
we, a zwłaszcza ustawodawcze
ciała stanowe podupadają, bo
opinja publiczna niemal je lek-
ceważy. W dalszem zaś następ-
stwie i partje polityczne sła-
bych wysuwają kandydatów do
legielatur stanowych, a wybór
ich małe wzbudza zainteresowa
nie. W takich warunkach two-
rzone legislatury stanowe za-
wierają w swym osobistym skła
dzie częstokro, jednostki tak
nieodpowiednie, że niejedna le-
gislatywa przypomina swym po
ziomem - niedoszły „kongres"
wydziałowy.
„Prawodawcy" stanowi uwa-

żają za punkt honoru wnosić se-
tki 1 tysiące „bilów", niejedno-
krotnie absurdalnych,  często-
kroć nalwnie nieszkodliwych, w
większości wypadków - niepo-
trzebnych, byle się w swych dy
stryktach popisać „pracowitoś-
cią". Ie przytem napsują papie
ru, i wybiorą nieproduktywnie
„zapracowanych" ~djet _posel-
skich - głowa ich o to nie boli.
Przykładem lekceważenia swej

legislatury jest np. -Nebras-
ka, której wyborcy bardzo nie-
odpowiednich wybrali sobie w
tym roku reprezentantów. Jeden
z nich projektuje zakładanie w
suchych powiatach -sztucznych
jezior, by każdy mieszkaniec sta
nu nie musiał wyjdźdżać na ry-
by, poza granice swego powia-
tu. Inny proponuje aresztowa-
nie każdego niekoncesjonowane-
go posiadacza "większej ilości
mięsa wołowego lub _cielęcego,
by w ten sposób zapobiedz czę-
stym kradzieżom bydła. Jeszcze
inny domaga się zaopatrywania
wszelkiego rodzaju wehikułów w
ostrzegawcze czerwone /lampki
„ogonowe".
Najparadniejszym jest Jed-

jednak wniosek (którego autora
depesza z Lincoln dyskretnie
przemilcza), usiłujący tofugé
stan Nebraska w erę przed par-
lamentaryzmu angielskiego, bo
odbierający prawo głosowaniu
wszystkim tym, którzy nie pla
cą podatków. Może tu być mo-
wa jedynie o tku majątko-
wym, czy to od realności, czy
ziemi, czy przedsiębiorstwa, czy
wreszcie umeblowania, automo-
bilu itp. Jestto więc podatek u-

przywilejowanych klas postada-
jących. - Wniosek „nebraski"
zmierza więc do ulegalizowania
przywileju opartego na posiada
niu, a do pozbawienia praw po-
litycznych szerokich => warstw
proletarjatu. Sprawa nie jest
niebezpieczną, choć groźnie wy»
gląda, Przedewszystkiem może
zostanie ubitą przez legislaturę,
która się powinna na to zdobyć.
Z drugiej strony jest to krok
tak niekonstytucyjny, że pierw
szy lepszy wyrok sądowy gotów
nowe „prawo" zanulować. Przy
należność Nebraski do Unji Sta-
nów Zjednoczonych także na-
kłada na poszczególne Stany
pewne zobowiązania, których
lekko zrzucać ze siebie nie mo-
Ana.

Najważniejszą jednak rolę w
potępieniu tego wstecznego wnio
sku odegra „chłopski rozum" o-
gółu mieszkańców stanu Nebra
ska, bo tak w „Nebraska", jak
i w New York, czy w jakimkol-
wiek innem państwie nie ma
dziś obywateli, którzyby nie pla
cili podatków. Podatki bowiem
bezpośrednie, a więc majątko-
wy, zarobkowy i tp. sa prawie
niczem w porównaniu z podatka
mi pośredniemt. Na każdym yar
dzie brytyjskiego sukna, na ka-
żdem ostrzu angielskiej stali, na
każdym naczyniu z czeskiego
azkła - konsument płaci poda-
tek, bo sprzedawca odbija na
nim część wyłożonych opłat cel
nych. To samo dzieje się z bile-
tami teatralnymi, kolejowemi i
t. p. Wniosek więc powyższy nie
ma najltejszego uzasadnienia
faktycznego.
Jak bardzo bowiem radby się

„pomysłowy" jego autor cofnąć
o lat, choć z 500, jednak to się
nie da, Czasy przywileju polity
cznego, opartego na stanie ma-
jątkowym - już minęły, w tem
znaczeniu, że głośno o tem mó-
wić nie wypada, a jeszcze mniej
próbować bezprawie legalizo-
wać.
Zachcianki zaś podobne skutek
mogą wywołać wręcz przeciwny.
Rozpatrując je - nie trudno od
kryć istotę dzmxemego ustroju,
polegającą na tem, że większość
ciężarów państwowych zepchnię
to na barki wa nieposiada-

jących, gdy posiadacze wykręca
ją się sianem, i mimo to preten-
sje mają do coraz nowszych,
względnie -wznowienia -minio-
nych dawnych, ogół krzywdzą-
cych przywilejów. Wynika stąd
dalej, że istotnej równości poli.
tycznej i o prawdziwej damoką
cji nie może być mowy tak dłu-
go, jak długo istnieje system
społeczny, oparty na zależności
ekonomicznej, na wyzysku czło
wieka przez człowieka.

Może Poznań?...
Ale takiej potworności chyba

naszemu miastu nie zdołano pod
sungél
W każdym razie, poniewaznie

można posądzać f) Stahla, at-
by rozmyślnie operował fałszy-
wym argumentem; ażeby powo-
lywaniem się na inne młasta za-
suggerować chciał Lwowian -
tembardziej powinien ów szcze-
gół zostać, co do swe} prawdzl«
wości stwierdzony. „

Mianowicie, czy jacyś agenci
nie posuwają swej gorliwości do
wywierania presji na jedno mia-
sto, dowodząc, że inne już pow-
zięły decyzję „przychylną!
Redaktor „Gazety Warszaw-

sklej" p. Wasilewski ośmielił się
był zarzucić szantaż (!) komite-
towi, zbierającemu fundusz na
uczczenie pamięci człowieka nie
skazltelnego 1 zarazem pierwsze
go prezydenta Rzeczypospolitej,
któremu należało choć po-
śmiertne jakieś zadośćuczynie-
nie za to, że na swym posterun=
ku zginął od skrytobójczego
strzału. A ten sam p. Zygmunt
Wasilewski oficjalnie apeluje o
składki dla pisma, którewna za
sobą rekord gadzino
wego pisma w Polsce",
 r
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Naczelny wódz arabów nagra-
dza wdowy po poległych

nowymi mężami
 

Abdel Krim. naczelny wódz
arabów, którzy prowadzą zwy-

cięską wojnę z hiszpanami, wy-

dał rozkaz, aby wszyscy bezżen-

ni arabowie, począwszy od 18

roku życia, wstąpili natychmiast

w związki małżeńskie,

Za żony mają wziąć wdowy po

poległych żołnierzach,

Rozkaz musi być wykonany

w ciągu miesiąca pod grozą ka-

ry śmierci 1 infamji,

Równocześnie nakazuje na-

czelny wódź, aby żonac! patrjo-

ci wydatnie powiększyli swe ha-

remy, blorge do nich przedew=

szystklem wdowy po

Teach.

Zarządzenie to motywuje Ab-

del Krim wyjątkowym patrjotyz-

mem kobiet arabskich, które w

poczuciu obowiązku narodowe-

go ząchęcały swych mężów do

walki z niewiernymi, a często-

kqoć wypędzały od siebie tch6-

rzów i zagrzewały otuchą wąt-

piących w zwycięstwo, *

Kobiety -to - pisze -Abdel

Krim - poniosły stratę, którą
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Zwróście się do se
mericam Citizens of Polish Descent,
92 E. Tth St, New York City. -
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ZPRASY I O PRASIE

 

Interesujące uwagi o jubile-
uszu endeckiej „Gazety War-
szawskiej" w Polsce, czytamy w
krakowskim „Naprzodzie":

„Pisaliśmy już o tem, {& en-
decja, zakupiwszy stary, ale ma-
jący w przeszłości bardzo szpe-
tne karty - dziennik: =„Gaze-
to Warszawską" postanowiła z
tej racji wykwestować... /sobie
jak najwięcej  fublleuszowych
datków!

Otóż ów. „jublieusz" skanda!-
cznem wprost echem odbił się w
magistracie Iwowskim.

Do prezydjum miasta Lwowa
zgłosił się jakiś pośrednik, › czy
wysłannik od tego pisma z pro-
pozycją umieszczenia artykułu
o Lwowle - na warunkach 3000
złotych za stronb. Dla uniknię-
cla nieporozumienia dodajemy,
że nie wydawcy „Gazety War-
szawskiej" zobowiązywal! się do
takiego honorarjum za stronę
druku, lecz żądali przeciwnie,
ażeby Im dostarczono zwięzłej
monogratji o Lwowie 1 za splen-
dor opublikowania jej w piśmie...
jeszcze okrągłą sumkę dopłacó-
no!

Zastępujący chorego prezy-
denta Lwowa Neumanna - wi-
ceprezydent Stahl uznał tę pro-
pozycję za nadającą się do przy-
jęcia i polecił dyrektorowi archi-
wum miejskiego napisanie arty-
kulu dwustronicowego. co po-
ciągnęłoby za soby wydatek
6000 zlotych, '
Sprawa jednak musiała

przejść przez sekcję finansową
rady miejskiej. Tam też refero-

 wał ją wiceprezydent, Stab!.
Ale większość radnych, odńlo-

sła się dotej propozycji ze zdu-
mieniem. Uznała za £oś potwor-
nego i niepraktykowanego do-
tąd, ażeby redakcja jakiego pl-
sma zbierała doń artykuły już
natret nie gratisowe, ale za opła-
tą na swoją korzyść! Podkre-
ślono też, że byłoby wstydem dla
miasta, gdyby finansowo popie-
rato jubileusz pisma, które wiel:
biło carycę Katarzynę i hanie-
bnie zachowywało się w chwi-
Jach walki orężnej z zaborcami.

Natrafiwszy na taki opór na
sekcji finansowej pan Stahl, jak
niepyszny, referat swój wycofał.

I jeszcze jedno: p. Stahl w
swoim referacie że
jakoby Kraków zakupił 4 stro-
ny w owym jubileuszowym nu-
merze, Warszawa 6 stron, a Po-
znań 1 Wilno po 2 strony, co mia
to być argumentem, przekony-
wującym dla miau-atu Iwow-
sklego.

Otóż musi ules stwierdzeniu
ile w tej wersji jest prawdy?

trzeba im wynagrodzić, by nie chr e
odczuwały nigdy braku męża. lim-;.” luz::ars
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   Chodzi nam

ktem o Kraków...
O Kraków szczycący się tem,

że na jego. rynku Kościuszko
składał przysięgę, a któryby
miał dla wspomożenia źle widać,
prosperującego organu ende-
ckiego wielbić przeszłość tegoż,
kalającą czyn Kościuszki! Nie
wydaje nam się prawdopodo-
bnem, ażeby taką „cegietkę",
jakgdyby kamienującą walki o
niepodległość Kraków  zakupy-
wał! Może Warszawa, gdzie w
magistracie prym dzierżą ende-
cy uczci pamięć dziennika. któ-
ry straszną rzeź Pragi przedsta-
wil jako przesadne zmyślenie?

m
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(Dokończenie). «

- Jestem bogaty - mówił Randal łagodnie.
- Książęcy posag, jaki dostaniesz, pozwoli ci
wybierać pomiędzy najpierwszymi i najznakomit-
szymi w świecie, '
- Kocham Daniela, ofore, i nie poślubię ni-

(gdy innego mężczyzny... Żadnego z tych. któ-
rych zachwalasz, ojcze. Nie znam ich i znać nie
chcę...
- Strzeż się, Gizelo, rozumieć mnie źle, dzie-

eko, Serce zapałało za wielką namiętnością, któ-
rej nie pochwalam, Czy nie będziesz tego żało-
wać? .

Niczego nie będę żałować, gdyż kocham Da-
niela dziś tak samo, jak go kochać będą jutro i
zawsze.

Randal milczał.
Zbliżył się do okna, podniósł głowę, oparł o

szybę czoło pałające i długo patrzył na park sa-
motny.

Walczył sam z sobą; uczucie córki zachwiało
jego zasady, jego nienawiść.

A przed chwilą, kiedy Gizela mówiła, szuł
ból straszny.

Czy powinien jeszcze łzy z oczu jej wyciskać?
Opuścił firankę, podszedł do Michala i rzekł:
- Więc ty pochwalasz to małżeństwo?
- Tak, pryncypale, wszyscy kochamy Da-

niels.
Kiedy tak...
- Co dalej, ojcze? - zapytała Gizela nie-

spokojna... - Ojcze, dokończ myśl twoją...
- Bądź szczęśliwą, moje dziecko, bądź szczę-

éliwg - rzekł Randal nakoniec.

Helietta nie wiedziała o niczem, co zaszło w
rodzinie.

Jak dzikie zwierzę w klatce zamknięte, była
zwyciężona, o niczem nie wiedziała.

Leżąc po całych dniach, nasłuchiwała szme-
rów niewyraźnych.

Odkrycie, jakie zrobiła, zwalczyło nakoniec
tę twardą naturę.

Daniel kochał Glzelę, jej własną córkę!
, Mijały w ten sposób dnie smutne; nareszcie

jednego rana drzwi się otworzyły | ukazał się
Randal.
- Chodź! - rzek.
Wziął ją za rękę 1 poprowadził przez kory»

tarze na pierwsze piętro.
W domu cisza panowała grobowa, Randal

wydawał się postarzałym jeszcze bardziej; twarz
miał woskowo bladą.

Co się tu stało?
- On jest chory z pewnością - pomyślała

1 radość zabłysła w jej oczach.
Trzęsła się okryta czarnym płaszczem.
Wspaniałe złociste włosy, ropuszczone, spa-

dały jej na ramiona.
Oczy, podkrążone bezsennością i gorączką,

miały wyraz ostupienia.
- Chodź - powtórzył Randal.
Szła za nim, jak zabypnotyzowana.
Uniósł portjerę i weszli do dużego pokoju,

obitego jasnym kretonem.
Dwa duże okna wychodziły na morze.
Helletta stanęła, przejęta trwogą niepokona-

ną; zęby jej zaczęły szczękać, twarz pobladła.
W głębi pokoju ujrzała na łóżku, na podusz-

kach koronkowych, bladą twarzyczkę Fernandy.
Od tygodnia diva konała na rękach Daniela

1 Gizeli.
Wobec tego widoku Helietta nie zdaje sobie

sprawy, czy to sen, czy jawa.
Z alkowy wynurzśją się z cienia mężczyzna

I kobieta, klęczący, a w tym mężczyźnie poważ-
nym, pochylonqu ku konającej, Helletta poznaje
Daniela.

Bol się.. jak plorunek rażona cofa się w tyl;
oczy jej na wierzch wychodzą i żeby nie upaść,
zmuszona jest oprzeć się o sprzęt jakiś.
- Daniel! - szepce - Daniel!
Jego tylko widzi wobec umierającej,

poznała odrazu.
Co za straszne uczucia miotają nią w tej

ghwili! To juz nie miłość dla Daniela, to nie nie-
nawiść... To strach mimowolny: to sumienie się
odezwało. .

Całe nędzne jej życie staje przed nią.
Nakoniec głos Boga karzącego odzywa się

do niej... Chciałaby uciekać, uciekać daleko, u-
kryć się przed oczyma ludzkiemi...

Glzela, z sercem zbolałem, kięczała ciągle,
cisnąć do czoła rękę Fernandy; - a Helletta, nie-
ruchoma, słuchała jej łkania.

- Dzieci moje -- przemówił Randal wkoń-
cu, wskazując ręką Hellettę, która chwiejąc się,
zbliżała sie do łókka - oto wasza matka!

Gizela, usłyszawszy to, krzyknęła - 1 klę-
cząc, ciągle, wyciągnęła ręce, jakby chciała ją
objąć.

Lecz Daniel odsunął ręce ukochanej.
- Pozwólcie matce przyjść do mnie - rze-

kła chora.

A patrząc na Heliettę, dodała, unosząc się
nieco na łóżku:

- Przed śmiercią chciałam cię widzieć, nie

chciałam unieść do grobu żalu, że cię, matko, nia
uwolniłam, Umieram i chcę pożegnać się z tobą,
matko i przebaczyć...

-- Oh! jęknęła Helletta.

którą

ne 0

- o wszystkiem, aby pamiętać tylko, tem clwinna

 

 

- Fernando! - krzyknęła Helletta.
Nie mogła mówić, straszny ciężar gniótł jej

piersi i ściskał gardło.
Fernanda mówiła jak we śnie:
- Pamiętasz tę noc, kiedy ojciec przyszedł

do willi Salnte-Adresse, ażeby mnie zabrać: gdy-
by był to zrobił, nie leżałabym może dziś na ło-
łu boleści... Dzieciństwo moje nie byłoby wy-
stawione na nędzę...
- Oh! to wspomnienie! - rzekła Helietta.

To wspomnienie!... Wyryło się w mojej pamięci,
nie zapomniałam nigdy brutalności waszego ojca!
- Tyle mu cierpień sprawiłaś...
- A czy zapomniała - rzekł Randal z naj-

wyższą pasją - zapomniałaś tej strasznej sceny
wyznania, jakie mi zrobiłaś, wydzierając z rąk
moich Fernandę?

- Tak, tak, pamiętam, skłamałam...
I obejmując Gizelę wzrokiem pełnym miło-

ści, mówiła: .
- Jesteście obydwie córkami tego człowieka.
Umierająca przymknęła oczy, a z pod jej po-

wiek płynęty łzy.
- I dlatego, żeście były córkami jego, nie-

nawidziłam was... Lecz już nie mam do was nie-
nawiści... Oh! byłam szalona!...
- Dzięki, pani - rzekł Randal - oto słowa,

które odkupiły twoje zbrodnie! A teraz, czy ze-
chce pani podpisać tę deklarację?

Helletta rzuca na nią okiem, lecz ani je-
den muskuł nie drgnął w jej twarzy.

Oto co przeczytała:
„Zezwalam na małżeństwo panny Gizeli Ran-

dal, mojej córki, z panem Danielem Mornas".
Długo wpatrywała się w te kilka wierszy,

nareszcie podpisała:
„Helietta Randal z domu de Glenmour".
- Czego więcej chcecie ode mnie?
- Nie więcej, jesteś pani wolna.
I wskazując jej drzwi, dodał:
- Żegnam panią!

 

Fernanda umarła na drugf dzień.
„Randal i Gizela doświadczyli wielkiej boleści;

a w rok potem Glzela wyszła za Daniela Mor-
nase.

Daniel jest i pozostanie lekarzem biednych.
- Bóg mu dał ślicznych cherubinów jasnowło-
sych, a Natalja dopomags‘GIzau w ich wycho-

waniu i kształceniu serca.

Zakończenie.

Lata całe upłynęły.

Wyścigi w Longchamps w całej pełni.

Wielka nagroda miasta Paryża w toku.

Powozów niewiele, a piesi, jak fala wabie-

rająca, popychają się, potrącają, spieszą się w

ocienionych alejach lasku.

W blasku słońca jasne stroje pań błyszczą.

jak kwiaty na polu wyścigowem.

Krzyki, nawoływania, nieustanny szum gło-

sów. ludzkich.

Stajnia X.. odnosi triumfy. Jeszcze dwa ble-

gi 1 po wszystkiem; tłuh odpływa, rozchodzi się

niezadowolony. Barjery się zamykają i Long-

champs wygląda jak duża przestrzeń spustoszo-

na po bitwie,

Cisza niczem nie przerwana cięży obecnie

po nad miejscem niedawno tak ożywionem, Zan-

darmi powracają do koszar - a w tłumie roz-

chodzącym się zwolna Idą dwie kobiety nędznie

ubranę.

Jedna z nich chce koniecznie przejść wpo-

przek aleję; noga jej się poślizgnęła i powóz,

wspanigle zaprzężony w dwa angielskie rumaki,

które powstrzymać trudno, najeżdża na nią,

przewraca i ciągnie za sobą.

Straż miejska nadbiega ze wszystkich stron;

wzruszony tym mimowolnym wypadkiem, wyso-

ki starzec wysiada z powózu, ażeby dowiedzieć

się o nieszczęśliwą kobietę i dać jej ratunek.

Pochylił się nad nią i nagle zbladł strasz

nie.

- Heletta! - .szepnął,

Słysząc wymówione Imię swoje, nieszczęśli-

wa otwiera oczy.

- Randal! - mówi - Randal!

Oto co czytano nazajutrz w dziennikach pa-

ryskich:

„Wczoraj około piątej po południu, w alel

prowadzącej do Boulogne, powóz prywatny w

całym pędzie najechał na niemłodą kobietę, któ-

rą cały Paryż elegancki powinien pamiętać.

„Przez kilkanaście lat piękna hrabina de San-

"| nots uświetniała swoją obecnością wszystkie hi-

podromy paryskie 1 zagraniczne, gdzie grała

grubo razem z hrablą de Sannols, którego przy.

brała nazwisko 1 który, po życiu zmarnowanem

i nędznem, musiał opuścić kraj i przenieść się do

Kambodży, gdzie zmarl, jak w swoim czasie do-

noslliśmy.

„Od ośmiu lat hrabina de Sannois, zrujno-

wana grą i życiem zbytkownem, postarzała i zmie

niona mieszkała razem z kobietą wątpliwej opi-

n/, nazwiskiem Olimpja - dawną kabalarką,

która także miała kiedyś swoje lepsze dni.

„Obydwie te damy nie opuściły nigdy ani

jednego wyścigu w Auteuil i Longchamps.

„Można było fe zawsze spotkać przy małym

totalizatorze, stawiające po dziesięć do dwudzie-

stu su.

do szpitala, bra-

  

 

, Poniżej podajemy w streszczeniu informacje, śak-e or

Nowa emisja 1

to C $35,000,000 .

Rzeczpospolita Polska

% Obligacje Złote 25-Letniej Umarzalnej Pożyczki Zagranicznej

Jatowane dnia 1-go stycznia, 1925

16-50 lutego, 1925

Płatne po kursie 105 najpóźniej dnia 1-go stycznia, 1950
dopuszczalna emi-Jl. $50,000,000. Procenty płatne dnia I-go stycznia l 1-go lipca, Bondy zaopatrzone w kupony, w odcin-

„uch po $1000, $500 i 8100 będą mogły być rejestrowane co do sumy kapitału. Kapitał, premie 1 procenty płatne w monecie Stanów
Zjednoczonych w biurze {. Dillon, Read & Co, New York, bez potrącenia jakichkolwiek podatków polskich obecnych lub pry»
pałych, Poczynając od dnia 1 go lipca, 1925, bondy będą umarzane z Funduszu Amortyzacyjnego, zał po dnia 17m lipca, 1996, w
każdym terminie płatności procentów, będą mogły być spłacone w całości lub w części po kuzsie 105 plus. procenty.

Poczynając od dnia 1 lipca 1925 aż do daty płatności, całkowita

suma pożyczki umarzana będzie podług planu amortyzacyjnego,-

przyczem co pół roku wylosowywana będzie jedna pięćdziesiąta

część całej sumy i spl po kursie 105 plus procenty.
7 +

Podanie o dopuszczenie tych bondów do notowań na Giełdzie Nowojorskiej zostanie złożone bezzwłocznie.

AGENT KONTRASYGNUJĄCY - THE AM‘ERICAN EXCHANGE NATIONAL BANK W NEW YORKU.

maliśmy w liście odJego Ekscelencji D-ra W.Wróblowskiego, Ministra
Jednocsonyeh :

POLSKA

„Granice Rzeczypospolitej Polskiej ustalone zostały w roku 1919 Traktatem Wersalskim oraz późniejszemi umo-
wami z państwami ościennemi. Rzeczpospolita Polska jest członkiem Ligi Narodów od chwiź jej powstania. Re-

zultaty osiągnięte przez Polskę na polu finansowem i gospodarczem w powojennej Europie są wprost nadzwyczajne.
Dadzą się one streścić jak następuje:

1. Wprowadzenie ustabilizowanej waluty poktytej złotem i złotemi walorami w stosunku 65%;

Zrównoważenie budżetu: w roku 1924 nadwyżka dochodów nad rozchodami wyniosła $14,282,000;2

3. Osiągnięcie normalnej nadwyżki wywozu nad przywozem;

4

5

Pełnomocnego Rzeczypospolitej Polskiej w Stanach

w roku 1924 nadwyżki dochodów z eksploatacji sieci kolei państwowych o długości 14,000 mil.

Skonsolidowanie wszystkich długów rządowych należnych Stanom Zjednoczonym i innym państwom.

W myśl Konstytucji, Polska posiada Prezydenta, wybieranego na siedem lat, oraz Senat i Sejm, wyblerane w po-
wszechnem iu. Powierzchnia kraju wynosi 10,000 mil kwadratowych, a ludność przekracza 27,000,000, co
czyni Polskę pod tym wzŁlędm piątem z kolel największem państwem w Europie. Polska jest przeważnie krajem tol-
niczym i jest obecnie na kontynencie Europy głównym producentem żyta, drugim z kolel krajem pod względem pro-
dycji slemniak6w, trzecim w produkcji jęczmienia i owsa i czwartym w produkcji buraków cukrowych. Wysoko roz-
winięty jest w Polsce przemysł włókienniczy, podobnie jak przemysł naftowy, cukrownictwo, oraz przemysł chemiczny,
metalurgiczny l drzewny. Pod względem wydobycia węgla ustępuje Polska tylko Niemcom i Francji i posiada nad-
to bogate złoża soli, żelaza, cynku i innych minerałów.

1 FINANSE
Skonsolidowany dług zagraniczny Polski po dzień 31-szy grudnia 1924 r. wynosił $320,380,000, suma zaś długów

wewnętrznych, $26,441,000; ogółem zatem dług stanowił $346,821,000, czyli około $13 na głowę mieszkańca, Cały po-
wyższy dług zagraniczny, z wyjątkiem tylko około $50,000,000, zaciągnięty został u rządów zagranicznych po wojnie
na cele odbudowy. W myśl Traktatu Wersalskiego, Polska przyjmie również ewentualnie na siebie powne zobowią›
zania, których wysokość nie została do tej chwili ustalona, w związku z przejęciem byłych zaborów od Niemiec i Aust-
rji. W przeciwstawieniu do powyższego długu, ogólna wartość majątku państwowego, obejmującego koleje, lasy, fabryki
wyrobów tytuniowych, pokłady mineralne i źródła naftowe, rafinerje, kopalnie soli i cały szereg podobnych objektów,
oszacowana została w przybliżeniu, w dniu I-ym maja, 1924, na sumę $1,260,000,000. Całą obecną pożyczkę zamierza
„Rząd obrócić wyłącznie na wydatki natury konstruktywnej i produkcyjnej.

 

  

ZABEZPIECZENIE
Bondy tej pożyczki stanowią bezpośrednie zobowiązanie Rzeczypospolitej Polskiej, przyczem niniejsza emisja,

dopuszczalna do granicy $50,000,000, z czego wypuszczone ma być obecnie $35,000,000, jest specjalnie zabezpieczo-
na na dochodach z Podatku od Cukru, który wyniósł w roku 1924 $10422,000 oraz na dochodach brutto kolei
państwowych. Cały dochód osiągnięty z podatku (akcyzy) od cukru, składany będzie w Banku Polskim i użyty
na opłatę procentu i rat amortyzacyjnych od obligacyj tej pożyczki. Rząd zobgwiązuje się przytem, na wypadek,
gdyby kiedykolwiek roczny dochód z powyższego podatku nie osiągnął sumy $10,000,000, uzupełnić braku-
jącą sumę z innych dochodów. Podobnie zobowiązuje się Rząd nie oddawać ani dochodu z akcyzy od cukru, ani do-
chodów brutto kolei pań ych, na ieczenie jaki iek innych iązań, - tak długo, dopóki obli-
gacje tej pożyczki będą w obiegu--bez zastrzeżenia obecnej pożyczce pierwszeństwa.
Pod względem długości sieci kolejowej, Polska zajmuje na kontynencie Europy najbliższe miejsce po Niemczech i

Francji. Sieć kolei państwowych, objęta przez Rząd w myśl powojennych traktatów, wynosi około 14,000 mil, a przybli.
żona jej wartość, łącznie z taborem, przekracza sumę $800,000,000. Koleje wolne są od wszelkich długów hypotecznych, z

PeSTRONĘ; 2h

in

   

rządowych i innych.

 

wyjątkiem tylko pewnych odcinków, które obci
wyniósł $159,225,000, z czego $146,680,000 dochód operacyjny,

Wydatki eksploatacyjne wyniosły$!41,855,000, no
qżone są sumą około $10,000,000, W rolm 1924 ogólny dochód kolei

reszta zaś

(Wszytkie powyższe przeliczenia są po kursie 193 centów za Złotego)
Bondy powyśse okiarowujemy do dostawy w terminie i w rasie ich wypuszczenia i otrsymania przez nas, seleinie od aprobaty, co do stronyprawnej, naszych doradców, PP. Root, Clark, Buckner & Howland.
Spodsi i świadiewane jes, żo tymesasowe świadectwa f. Dillon, Read & Co. gotowe będą do dostawy około dnia 2650 lutego 1925.

Cena 95 plus procent. Minimalny dochód 8.53%.

Dillon, Read & Co.
Zawarto powyej informacje przyjęte przez nań jako sgodne w prywdą, 1wcz w rase nie mogą być uważone ra oświadczenie

we zaś inwestycje, $17,370,000."
została z kredy

 

  
 

POWODZ WE FRANCJI ZA-
LAŁA POLSKĄ OSADĘ.

* Jak donosi prasa paryska, -
wskutek trapiących obecnie o-
kolce północne deszczów, wystą
piła z brzegów Lave, doplyw
rzeki Lys, zalewając nisko po-
łożone ulice miast Bruay-en-Ar-
tois i Bethune.
W Brusy zaalarmowano mie-

szkańców w nocy z 3 na 4 b.m.
Nie wszyscy jednak zdążyli do-
my swe opuścić. Niektórzy ura:
towali się ucieczką na wyższe
piętra, skąd ich saperzy łodzia-
mi wyratowali/ Poszkodowanych
jest kilkanaście rodzin polskich.
Podobno kilkoro dzieci polskich
utonglo.
 

Sprawa Kalifatu nie została
załatwiona

KATRO, 14 lutego.-Wszech-
muzułmańska konferencja, obra=
dująca od kilku miesięcy w sto-
licy królestwa Arabji (Hedias)
i stolicy świata mahometańskiego
Mece dla załatwienia kwestji ka-
lifatu, najwyższej mahometań-
skiej władzy duchownej, nie do-
szła do żadnej konkluzji. Trzy
propozycje, przedstawione przez
przedstawicieli mahometan indyj
skich odnośnie załatwienia spra-
wy kalifatu W sporu pomiędzy
rodziną dawnych kalifów (hasza-
nitów) i sułtanem plemion be-
duinskich Thu. Sand, ~którzy się

ubieganiu o stanowisko
świata makomel 

Porozumienie w sprawie za-
bezpieczenia pożyczki
polskiej osiągnięte

W czwartek ogłoszona została wia-
domość o osiągnięciu porozumienia w
sprawie zabezpieczenia pożyczki Re-
du Polskiego, która w myśl istnieją»
cych planów wypuszczona ma być na
rynku amerykańskim przez firmę
Dillon, Read and Co. oraz firmy sto-
warzyszone. Pożyczka jest zaofiaro-
wana publicznie dzisiaj.

Potyegka będzie stanowiła bezpo.
średnie zobowiązanie Rzeczypospoli.
tej Polskiej, a nadto będzie specjal.
nie zabezpieczona na dochodach z ak.
eyzy od cukru. O ile te dochody oka.
żą się kiedykolwiek w czasie trwania
potyczki, niewystarczającemi na o-
płacenie procentów i pat amortyza-
cyjnych, na cele te przeznaczone zo-
staną wszystkie dochody brutto pol-
skieh kolei. państwowych. *
Jak wielkie jest to zab i

pożyczki na dochodach brutto kolei,
zrozumieć można najlepiej, jeżeli się
zważy, iż w ciągu roku 1924 ogólne
dochocy polskich kolei państwowych :
wyniosły $169,225,000 z czego $14G,-
680,000 stanowiło, dochód operacyjny
Po opłacentu wydatków operacyjnych
i po wyłożeniu $17,870,000 na dalsze
inwestycje, Rząd osiągnął czysty do-
chód $10,000,000. _System polskich
kolei państwowych obejmuje około
14,000 mil linji, a więc jest drugi co
do wielkości w Europie. Jest to rów.
nież jedyny system kolejowy w Eu-
ropie który przyniówł zysk oporacyj.
ny w roku 1924.

~ Dochody osiągnięto przez Rząd z
akcyzy od cukru w 1924 wyniosły"
$10,422,000,co daleko przekracza su-
mę potrzebną na opłacenie procentów
i amortyzacji powyższej pożyczki. W
myśl warunków umowy w sprawie
pożyczki, Rząd polski zobowiązuje się
utrzymać te dochody w wysokości co-
najmniej $10,000,000, w przeciwnym
zaś razie - zaczerpnąć brakującą
sumę z innych dochodów i zdepono-
wać jy w Banku Polskim,
Ko łańskiego, nie dowy

 

ntrakt będzie przewie
anal dn anf 0 carami
   

 

dochody brutto z kolei nie będą mo-
gły - w czasie trwania tej pożyczki
- być oddawane jako zabezpieczenie
innych pożyczek, chyba, żeby zobowig-
zanie zastrzegło wyraźnie że obecna
pożyczka posiada pierwszeństwo.
Specjalnym punktem umowy będzie

warunek, iż'w razie, gdyby kiedykol-
wiek nastąpić miała przerwa w wy.
płacie procentów od długu lub jego
amortyzacji, przedstawiciel włości.
cieli bondów będzie dopuszczony w
ich interesie do administracji kole,

Zapasy atletów Zbyszko»
Zaikin

Władek Zbyszko wystąpi w zapa
sach atletycznych przeciwko Rosjant.
now! Iwanow! Zalkinowi, w poste
działek wieczorem w Seventy First
Regiment Armory. To będzie praw.
dziwą próbę dla Zalkina, który szezy›
cl się wielką silę 1 zręcznością. -za.
tkin przechwala się, że z łatwością

 

Pokona Zbyszka. Walka wywołuje
Już ożywione dysputy zwolenników
obu stron,
Oprócz tych dwuch znakomitych

pięściarzy wystąpią: _306 |Stecher
contra Jim Londos 1 Renato Garda
contra Tarzo Mylki.
 

Obłąkaniec morduje niewin»
ne dziecko
 

WIEDEN, 14 lutego. - Kari
Zeidler, lat 73 rzucił do Dunaju
powierzone jego opiece 18 mie-
sięczne dziecko, należące do swej
gospodyni, w której mieszkał z
zemsty, że matka dziecka ukradła
mu 10 dolarów. Morderca był
przedtem skazany zą morderstwo
na dożywotne więzienie, z które-
go został uwolniony po 25 latach
na skutek amnestji.

:?! 

- Bondy

 

DOLAROWE - ZŁOTOWE

Akcje Polskie.

(Banki i największe Towarzystwa Przemysłowe w Polsce)

KUPNO i SPRZEDAŻ

Provimy zwracać aig do mas w języku polskim

G. R. LANDAU

FOREIGN SECURITIES

32 Broadway, New York City

Telefon: Hanover 0420-0421-0482-0423

Polskie
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DZIAŁKOBIECY

Redaguje: MARJA OSTROWSKA -
 

Zżycia Kobiet |
We współczesnej Grecji ko-
biety jeszcze nie mają prawpo-
litycznych; stanowiska rządo-
We są wyłącznie zajęte przez
mężczyzn. Ale szkolnictwo jest
urządzone na wzór amerykań-
sklegoz systemem koedukacyj-
nym. Zdolniejsze dziewczyny
kończą uniwersytety, szczegól-
ną frekwencją kobiet cieszą się
wykłady prawa i medycyny. Je-
dnak: wskutek istniejących u-
staw żadna z tych wykwalifiko-
wanych kobiet nie może zająć
powaf niejszego stanowiska, -
Wytwarza się więc cała armja
bezrobotnych lekarek i adwoka

Wobec silnej agitacji stowa»
x‘zyszen kobiecych i wielkiej ilo-
ści ~wykształconych  Greczynek,
w najbliższej przyszłości stano
wisko kobiety w tym kraju ule-
gnie wielkim zmianom.

Rady

Djeta dia otylych .

 

Zasada djety przeciw otyłości
polega z jednej strony na ogra-
niczeniu

1

Osoby otyle

 

sprawności mięś
powinny
sportów jak gry w tennisa, pły-
wania, wiosłowania, miarowych
a coraz dalszych spacerów, cho

Trzeba
jednak bardzo uważać, ażeby nie
pnekrucnć granie i nie forso-

waćsię zbytnio.

Co się tyczy(ljŚtv to przedew-

wszystkiem niedozwolone są na

stępujące potrawy i płyny: tłu-

ste mięsa, kartofle, potrawy

' mączne, strączkowe, mleko, tłu-

ste sery, cukier i słodkie legumi-

ny... Chleb w małej ilości i tylko

Grahama.

Zaleca się jeść chudę mięso,

ike bez tłuszczu, ryby, ser

owi, Jaja zieloną jarzynę, ka-

pustę, sałatę, owoce. Za napój

wolno'użvwać horbaty, jabłeczni
kujmineralnych wód.
Piwo zakazanb mleko tylko

Wkawie, lub w herbacie, wogó-
la Jest wskazanemplc mało.

Kuchma
NA OBIAD

  

  

 

 

 

- zNożki smażone wcieście."Makaron wypiekany z grzyb-kami.Owoce.
"Kompot z pomarańcz

 

Kika" pomarańcz obrać zwierzchniej i z białej skórki na
cząstki, wybrać wszystkie pest-

ki (inaczej kompot gorzki) po-

* kraji6kawałek skórki wcieniut

kie paseczki i zagotować ją z

syropem. Gdysyrop zgęstnieje,

wrzucić pomarańcze, zagotować

parę razy i wylać nasalaterke.

 

" Fasola sucha z masłem

Najsmaczniejsza jest fasola

duża,lub bronzowa włoska, Na-

moczyć ją w letniej wodzie na

„noc; a nazajutrz gotować aż be

dzie zupełnie miękka, Na dogo-

towantu posolić, a wydając od-

dedzić:i-polać suto masłem że

zrumlemoną, bułeczką.
 

Rosół naprędce z ekstraktów

mieć naprędce rosół, a
nie mając gotowego smaku z
kości, na pół litra wody kipiącej
wrzućićGwierć łyżki masła de-
serowego, ćwierć łyżeczki od
kawy ekstraktu 1 20 - 25 kro-
pli jarzynowej przyprawy do

1 zup: Zasypać można kaszką kra
Kowską, grysikiem lub zrobić la
me clasto, albo kluski francu-
skle, Rosół taki jest bardzo sma
czny L w 10 minut gotowy,

 

- WYLEGZOWE

N10 WASN\EBEDZIEKOSZTOWALA
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pożywienia, z drugiej |
na podniesieniu i wzmocnieniu,

używać racjonalnych,

 
, ; e

Poezje

TESTAMENT
(Fragment),

Łyk rumu w świetle ogniska,
Oto ostatni traktament,
Moja godzina już bliska,
Piszmy żonierski testament,

Choć każdy z druhów mych
przyzna,
em mężnie nadstawiał życie,

Nie wielka po mnie spuścizna,
Nie bardzo się wzbogacicie.

Świadków mojego możołu,
Szynel i buty rozdarte,
Poł Jiie ze mną do dolu -
I tak nie wiele to warte..

 

Lecz. tę poświęconą książkę,
W modlitwach zbrukane strony,
Medalion, różową wstążkę
Oddajcie miej narzeczonej.

A gdy się kiedyś po latach
Spotkamy za życia progiem,
Cudowny w gwiazdach i kwia-
. tach
Ślub weźmiem przed Panem

Bogiem.

Miast gości to aniołowie
Ustawią się w dlugim rzędzie,
Mowę Kościuszko wypowie
A drużbą Piotr święty będzie.  

 

Już rozporządziłem spuścizna
Zdobyła w ciężkiej żołnierce,
Lecz tobie, droga. Ojczyzno,
Zostawiam me czyste serce.

Henryk Zbiepzchowski.
 

Eugenia Zmijewska.

CAR I UNITKA

(Ciąg dalszy.)
- Nie trzeba drażnić opinii -

rzekła mu i ja wiem, co się
naszej zmarłej Pani należy. źle
zrobiłam, żem przyjechała, ale bo
też tęskniłam okropnie; teraz wi-
dzę, że to źle i pojadę gdzieś w
okolicę. Może do Ałupki, Będziesz
do mnie przyjeżdza), dobrze?
pytała, zaglądając mu w oczy.
- Wcale nie dobrze - odp

wiedział. - Chociaż, czy jesteś
tutaj, czy, nie jesteś, pociechy nie
mam z ciebie żadnej.
- Przecież jesteśmy ze' sobę

po parę godzin codziennie i wi-
dzisz co dzień twojego syna i
nie przeszkadzam <ci myśleć o
nieboszczce.

Poraz pierwszy pomyślał o
nieboszczce z gniewem i tęką ma
chnął, Zaczynala mu przeszka-
dzać. jak przeszkadzała za ży-
cia. Jednak poszedł na noc do
domu, otoczonego laurami, buk
szpanem, drzewami magnolii.

Tej nocy źle spał... czuł się
dziwnie samótny. M (żeby

   

  

   

„już wrócić do Petersburga-
myślał - może - pojechać do
Warszawy.

Nazajutrz Jednak zaróz -po
swojem śniadaniu, udał się zna
cznie bliżej, bo do willj po dru-
giej stronie drogi. Został prz
jęty, jak zwykle, bardzo serde-
cznie, a gdy okazał szczerą o-
chotę do tego, czego mu j
cze- nie udzielono po śmierci
go żony, usłyszał znowu: - nie
wypada. O
- Cóż u djabła - zawołał

zniecierpliwiony.
- Przecież żałoba dworska-

zwróciła mu uwagę. - Ja dopra
„wdy myślę o Ałupce i myślę co-
raz częściej.
- Djabli z Ałupką! - mru-

kngł i zaczął spiesznymi kroka-
mi chodzić po salonie. -› Dosyć
już tego- mówił z rozdrĄźnie-
niem. - A gdybym ja chciał
się ożenić, to także mam czekać
rok cały, jak jaka kobieta, bo
mogę okazać się... w poważnym
stanie? - zawołał z irytacją,
Onk ucieszyła się w duchu, a

  

  

głosno powxedzmla, uśmiecha-

j4ć się, -
- To ne dlatego. " Ale coby

powiedzieli ‘ludme’ u
- Nich mówią, co chcą, a ja

zrobię, co będę chciał - oświad
czył i wyszedł krokiem pospiesz
nym. . w
Ani ona niepojechała do A-

lupki, ani on do Petersburga, a
tem mniej do Warszawy.

Był carem, tem niemniej...
był: mężczyzna. (Zżymał się, pla-
kał, pytał jej, kiedy się. to skoń
czy, upewmał że nigdy do pół
rok-nie wytrzyma. Ona dowo-
dviła żel jej do tego końca żało-

by bardzo pilno.

   

 

(Ciąsjda—strnnsmi)
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Uznana niewinną morderstwa
swego dziecka

Franciszka Majewska, lat 16, z
pn. 35 Chambers ul., oskarżona o
morderstwo swego nowonarodzo-
nego dziecka, została uznana nie-
winną przez ławę przysięgłych
przed sędzią Flanagan, wczoraj
popołudniu.
Ława przysięgłych debatowała

tylko 10 minut, zanim doszła do
zji. Majewska jest dziś wole

ną „Gdy jej obmcszczorxn o wy-

roku ławy przysięgłych, nie oka-

zala ona zadnem zdziwienia, Wia
całkiem

chłodno. V ali sądowej siedział
przyniej jej ojciec, który sam ka-
zał ją aresztować po ieni
martwego niemowlęcia,
Majewska twierdzi, że dziecko

porodziła nagle, gdy była na po-
dwórzu swego domu, Myśląc że
„dziecko nieżywe, włożyła ona je
do worka i schowała. Prokurator
oskarżał ją, ' 0 spowodowanie
śmierci niemowlęcia przez zadu-
szenie go w worku.

  

   

 

 

Wniedzielę dnia 8 lutego, na
sali pm. 155 Court St. odbyło
się bardzo interesujące -zebra-
nie, Prelegent przemawiając do
rodaków, w treściwych -lo-
wach określił „Wolność i obo-
wiązek Polaka" do siebie, do
swoich i do obcych. Przed prze-
mówieniem prelegenta, zebrani
zaśpiewali kilka ślicznych pieś-
ni polskich, które przypomniały
nam nasze młode.Jlata w domach
poza morzem.

Po przemówieniu prelegenta,
ob. Mikolona, "okazało się, że w
tym miejscu panuje demokracja
i wolność, o której mówił prele-
gent. Bo na zapytania dawane
przez obecnych, były podane za
dawalniajace odpowiedzi. Pola-
cy tu w Newarku okazują się,
że są ponieważ
nietylko te niezapominają uczyć
swych dzieci po polsku czytać,
pisać i śpiewać, ale sami siebie
kształcą w śpiewie polskim i w
różnych przedmiotach nauko-
wych, Takie zebrania odbywają
się w każdą niedzielę o godzinie

 

10:30 rano, w tym samem miej-
seu.

Jeden z obecnych.

HARRISON

Zawsze dawał się odczuwać
brak odpowiedniego Domu Pol-
skiego na posiedzenia lub zaba-
wy, jak i sceny na przedstawie»
nia, no i naturalnie musieliśmy
w kochanym naszym Harrisonie
udawać się po wynajem sali do
p. Mośka; lecz teraz temu został
położony kres przez pp. Kapicę i
Grabowskiego, którzy, gdy na-
dażyła się sposobność, zakupili
Wlelkx (ęatralny budynek w sa-
siedztwie Harrusonu, w Kearny,
w którym prócz obszernej sce-
ny znajdują się dwie wielkie ha-

Is i osiem pokojów dla odpo-

czynku zabawowiczów, a ponie-

ili budynek leży na Johnston

Ave., tylko o jeden blok od Har-

rison, to spodziewać się, należy

iż będzie nawiedzany

przez rodaków. Boć słuszne po-

pierać Dom Polski, który spe-

cjalnie został zakupiony dla

wygody rodaków. Obecnie dom

ten gruntownie odrestaurowany

kosztem kilku tysięcy dalarow.

W dniu 21-g0 lutego b. r.Ą6 go-

dzinie T-ej wieczór otworzy po

raz pierwszy swoje podwoje dlą

przyjęcia rodaków, którzy ma-

ją wejście bezpłatne i otrzyma

ją jeszcze upominek. Bal be-

dzie do późna w noc przy dźwię-

kach doborowej orkiestry. Wla-

ściciele pragną przyjąć w dniu

otwarcia wszystkich rodaków,

pięknie ich zabawić i poprosić o

nadanie budynkowi odpowied-

miej nazwy, a kto z obecnych

poda najlepszą nazwę otrzyma

w upominku sztukę złotą warto-

fei $5. Na może przy-

być każdy, lecz aby się dobrze

każdy ubawił trzeba byśmy ze-

brali się sami, nie żeby naleźli

obcy i dlatego właściciele proszą

rodaków przybyć zawczasu do
p. Kapicy (Real Estate), pn. 103
N. 4th St, Harrison, N. J. i za-
opatrzyć się w bilet wejścia,
który p. Kapica z chęcią dorę-
czy, c

 

 

 

. PASSAIC

Polska Szkoła . Ludowa ' im.
Adama"Mickiewicza urządza za-
bawę taneczną przy d7wxękach
doborowej orkiestry: pod batutą
ob. Jana Swygla. dnia 2l-zo

b. r., 'na sali ob. Józefa 

liigńqx'ąga p: 40:Thied Street, w -

 

 

 

Passaic, N. J. Dochód przezna-
czony na prowadzenie tejże
szkoły.

Młodzi i starsi mile będą wi-
dziani i- grzecznie obsłużeni, po-
nieważ komitet dokłada wszel.
kich starań, ażeby uprzyjemni
gościom zabawę przy końcu kar-
nawału,

Pamiętajcie, że koniec zapu-
stu i post się zacznie, a przed
postem trzeba r JG ciało i
duszę, bo to jest rzeczą konie.
czną.

Pamiętajcie więc o dnlu 21-g0
lutego b. r.

  

* KOMITET. .

BAYONNE

Indi
 

Koło 87 P. S. L. Wyzwolenie
urządza dnia 19-go marca b. r.,
na hali w Klubie Polsko-Ame-
rykańskich Obywateli, pn. 29
West 22nd St., wieczorek ku
czei imienin marszałka Józefa
Piłsudskiego, naszego uwielbia-
nego dziadka i odrodziciela Pol.
ski wolnej niepodległej.
Program wieczorku tego bę-.

dzie odpowiednio urozmaicony
tak, że nawet najwybrednigjsi
będą zadowoleni, a potem nastą-
pią tańce przy dźwiękach praw-
dziwie polskiej muzyki.
Na wieczorku tjm odbędzie

się rozgrywka .obrazu z Białym
Orlem, jako pierwsza nagroda,
Białego Orla, jako druga nagro-
da pod tytułem Straszna Zbro-
dnia w Isadore, Mich, jako trze-
cia nagroda, z której cały czy-
sty dochód jest przeznaczony
do dyspozycji marszalka Józefa
Pilsudskiego i z którego część
Koło 87 wysłało już 6-go sier.
pnia 1924 r., to jest $50 do Su-
lejówka. Ponieważ cel tej roz-
grywki jest tak piękny i Koło
nasze pracuje bezinteresownie,

aby jak, naunęceJ wpłynęło do
dyspozycji DZIADKA naszego
kochanego, spodziewamy się, że
każdy kto Polak poprze nas ser-
decznie, rozkupi na tyle biletów
tej rozgrywki na ile go stać.

Przybądźcie więc rodaczki i
rodacy a zabawiwszy się w gro-
nie dobranym, 'spełnicie czyn
szlachetny i poparcia godny.
. Do miłego zobaczenia się na
św. Józefa, 19-go marca, o go-
dzinie T-ej wieczór,

KOMITET WIECZORKU.
(15, 16, 17, 18, 19)

CAMDEN

Zawiadomienie
z

Klub Polski Obywatelski u-
rządza bal w poniedziałek, dnia
16-go lutego, w sali Kościuszki,
przy 10 i Kaighn= Ave. Publicz.,
ność, która przybędzie na bal,
będzie mogła się zabawić. Do-
chód z balu jest przeznaczony
na budowę Domu Polskiego w

} Camden na Wan Hook, przy
Mt. Ephraim Ave, Obywatele i
obywatelki, jeżeli chcecie mieć,
miejsce, gdzie by można swobo-
dnie j bez przeszkód kształcić
się i siać kulturę polską pomię-
dzy młodzlelą i starszymi, po-
pierajcie cel, do którego dąży
Klub Polski Ob., a wkrótce s
nie Dom Polski w Camden, N.J:
"Do licznego współudziału za-

prasza Komitet.

Ubiegłej niedzieli parafja na-
rodowa w Camden, N, J. czeila
pamięć _bohaterów› Powstania
Styczniowego. Na program zło-
żyły się: występ chóru parafjal-
nego, dzieci szkolnych oraz po-

PHILADELPHIA, PA.

W. Sprawe urządnnh uroezy~
stej Akademji ku czei Marsmlka
Józefa Piłsudskiego w dniu imie-
nin, 1980 marca, zwołuję nadzwy
czajne pusledzeme wszystkich
członków i sympatyków na dzień

15go lutego, b. r. do „Domu Pul-

skiego, 211. Fairmount Ave.
By uroczystość ta nknujwspa-

niała] wypadła, proszeni są wszy
sey ci, którzy mają ku temu ja
kie wnioski, lub subewłje by przy

byli, a mile będą widziani.

„Za Komitet,

W. Tyl, prezes ;
W. Cawrysiak, sekr. _ >

DR. S. SZOŁOMSKI
„DENTYSTA

3109 Richmond ulica,

  

 

Phila, Pa.
konowy,

- MosTki;
PLOMBÓWANIE

sę: w wohośae
zalece dentyrtyczny, wakoniie

m mmm”anych cenach pod. ww
w "ps:

Jainie
Godstny otowe: ad Sre) rans. do

[20 wlwmnm

 

  

jed h śpi i śpiewa-
czek,

Śpiewy chóralne wypadły bar-
dzo dobrze. Z poszczególnych
występów zasługują sobie
na wyrdźnienie przedewszyst-
kiem panna B. Michałowska,
której piękny głos ogólnie się
podobał Nie mniej mile był
przyjęty śpiewsolo p. 'T. Sikor-
skiego. Ładnie też śpiewała
panna W. Lachowicz, choć jej
gra na fortepianie większy t
Tent uwidoczniła,

Ogólną" wesołość i radość
wśród: słuchaczy “ywolalv de-
ki je dzieci 2
cej szkoły parafji narodowej.

Artystyczną stronę obchodu,
kreowała pani L. Ławnicką, żo-
na miejscowego proboszcza.

  

ton, N; J. skreshł w tresnmy
sposób ni
Polski w roku 1868 i wreszcie
›wytłumaczył' przyczyny, jakie

chnely naród polski do pra-

1863 roku.
Ksiądz › Br. Krupski, naste-

pnie rommzyl "przed słuchacza»

mi, najbliższe przyczyny pow.

stania, poruszył pokrótce wszy›

stkie fazy jego, a w końcu po-

wiedział, że aczkolwiek powsta-

nie przyniosło klęskę" ojczyźnie,

to jednakże było zwiastunem

czynu Piłsudskiego 1 dzisiejszej

wolnej! Polski.

Powstańcy dali znać światu,

żę Polacy nie zrezygnowali ze

avoich praw ›do wolności, że

duch polskinie spocznie tak dłu-

go aż sprawxedllwoscn stanie się

zadość. Wreszcie wiklebny mó-

wca zaliczając powstanie do ko-

nieczności dziejowych wskazał

na walkę, jaką toczy dzisiaj

kościół narodowy o wyzwolenie

narodu z pod czwartego zaboru

"niewoli ducha", niewoli rzym-

f sko-katolickiego 'kosciola' Ks.

Br. Krupski już dawno tak nie

mówił jak na tym obchodzie;

odżyła w nim dawna.enorgja, si.

ła argumentacji $ głębokiej eru-

dycji.

Na zakończenie miejscowy ks.

proboszcz M, Sławiński podzię-

kował wszystkim. uczestnikom

obchodu. Nadmienić należy, że

w Camden, N. J. parafja naro-

dowa ma licznych zwplenników
i sympatyków, którzy .salę! na
obchodzie wypełnili po brzegi.

  

 

ZAWIADOMIENIE

Specjalne posiedzenie „Cement
Mason's" unji No. 1, odbędzie,się
16go lutego o godz. Sej wieczo-
rem pn. 1551-2nd Ave. Obec-

 

ność wszystkich członków połą-
dana.

John F. Leonhard, sekr. fin.

   

   

      

POLSKA RESTAURACJA

„GARDEY

Poleca dla Szanownych Rodaków
erwszorzędąo potrawy polskie

i am

 

eny
Rzetelna obsługa

~264 East 10th Stroot,

New York, N. Y.
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Drobne Ogłoszenia

Praca dla Kobiet(Help Wanted Female),

Ksiądz Zajączkowski z Treny

wie beznadziejnego pow.vstania

  

Praca dla Kobiet -
(Help Wanted Fomalt),

Cz OPERATOREK
dobwiedczonych ne fartuchy
BAGLE PRPMCÓAT CO.

238 East 1VTth Street s
. ain 

DZIEWCZYNA
ogólnej roboty

PRMWHC SE «dawnemu osoby ,
11. pam ngshridxuJig
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car
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thik Aue

priy 118th St, West, Apartament 2
SSywy ci:a fine
ger Power muy TrienAve

Brooklyn. mmama„RX „unam
   

DZIEWCZYNA do ogólnej domowej
roboty, bez prania, mała rodzina.

Teletorowat, Bensonhurst 1048. 2110
- 80th St, Brooklyn, (10

DZIEWCZĄT do zbierania talerzy, stała
praca. Zgloszenia eodsiemnie of 8 r

po połuaniu, Yom
Bo: dreading, 10¢ dist S17 sin Nt
manager: aś

Praca dla Mężczyzn
(Help Wanted: Małe)
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Realnoscx do Sprzedania
(Real Estate for Sale)....
 

6 FAM. DREWNIANY BRICKEIL-
LED, PO 5 POKOI-DLA RODZI
NY, KAPIELNIE, DOM W BAR
pzo DOBRYM STANIE, NA[
PRZECIW T
82006. -
corowk! oKoL9. 89000
GAWLINSKI-4 co.221unless
AVE. BROOKLYN, N.
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NA SPRZEDAŻ «MY JE 'rosiabAMvi,
£1 .
thong lase » pools =

ses, po 1 pokoje, elektrt
na. olała zlewy. Cena Tutwpłaty
321000»Rent 118.
fam. dremn. 17 pokol.
wpłaty $3,000.

4 fam. murowany. vo 4 poloje. elektere
w 111,500; wplsty 32.50. Rent

Cena 19.000.-+

5 fam. L aidep (Grosernia,. leasedo mae
30) ino's pool, wannasekels. pasko«
je Conetreo, wpłaty Bt. Rent
3208. Dom wdobrym porz

 

. murowany, po 5 1st
elnktnkn, białe" sowy. DonLw jaki
nallep poregaiey. Cena! 321.000.

Had. Rest 1200,

K.F. KRYGIER

570 Manhattan Avenue
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Interesy doSprzedania
(Business Opportunities)
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BALWIERNIA na way
krzesła, tray nomaHit"A
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NIE, ELEKTRYKA, RENT81392
GENA. $1270.
OKOŁO |$4000.
GAWLINSKI & co, 231 DRIGGS
AVE. BROOKLYN, N. Y.
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enon LOTA at x 10
między dwoma stacjami
0 mmm., Ton:
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Room 004, 1485 Che)

  

$120 GOTÓWKI 1 315 miestęcmie. kupi
byenesowe lote un głównej uticy hug

astym.
west42nd Street,

Relcron, Brount
New v
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& FAM. MUROWANY PO 5 i 6
POKÓJ DLA RODZINY, WSZEL
KIE ULEPSZENIA, FRONT so
STÓP SZEROKI, RENT 64.
CENA $280%. - GOTÓWKI
OKOLO $
GAWLINSKI a Go. 231 DRIGGS
AVE, BROOKLYN; N. Y.

 
TRZY LOTY NA SPRZEDAŻ W JA
MAICA, JEDEN BLOK OD POL

SKIEGO KOŚGIOŁA. ZGŁOSZENIA
O WŁAŚCICIELA cAtY DZIER,
N. DUBINA, 299 AVENUE 'B, APA
TAMENT 23 (280
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1 grosernia mn. sprzeda,
SSW mS Cd

BUCZERNIA i grosernia ma sprzedaż
tanio, wyroblony. Interes, ladne urtą-
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